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Przebi~e uro.:zgsiośt:i ·korona.:gjng.:b · Papieła. 

BAR·WNY ORSZAK ·PRZEJDZIE 
- z pałacu wutyknńskieqo do Bazyliki św. Piolra. 

b · ·· do ołtarza głów Chrystusa, któremu cześć i chwała n.a wie-Cl'fT A DEL VA TICANO, 11.3. Urocty l Po przy y_c1u proces Jl. . . - ki wieków amen." 
sto"ci koronacyjne Piusa XII będą miały nego odprawiona zostanie prze.z P~p1eza Po koronacji Papież czyta modlitwę z 
przvebieg następujący: Msza pontyfikalna. Papież będzie ~iaiłk po księgi, trzymanei· przez asystui·ą·cego bisku 

. . · swojej prawej stronie kardynała dz1e Cłlna, 
Z pałacow watykansk1ch w~rus_zy do 1 . k d nała diakona celebrujące- pa, o;·az udziela odpustu zupeł·nego, po 

Bazyliki św. Piotra _orszak_ pap1esk1, który ~0P
0 p;~:dto a;a Y Ojcem świętym asystują czym trzy;krotnie żegnając k·rzyżem t'łumy 

poprzez schody krolewsk1e wkroczy do d · . k d ł . d' k . 0 az prałaci i błogosławi mi.astu i światu („urbi et or-bi") 
świątyni przez boczną bramę. Papież ~a) t ar yna owie ta om, r Po odśpiewaniu ostatnic'il ewangelii do 
P. XII . . d" t to . m1n1s rainc1. B J'k' . rns , niesiony na se 1a ges a n.a, u- . Papieża zbliży się archiprezbiter azy 1 i i 
brany będzie w bia-łą kapę koronacyjną, ha- I k r k p ieia ofiaruje Ojcu świętemu torebkę z białego 
ftowaną złotem oraz drogocen-ną mitrę. Wo Pocalune na po ICZ. U ap jedwabiu, zaiwierającą , 25 starych monet z 
kół sedia gestatoria kroczyć hędą dworza- Po ministranturze Ojciec święty za'Sią- epoki papieża Juliusz.a 2-go. Jest to trady­
nie oraz referendarze najwyższego try~u.aa ·dzie na tronie, a kardynało~ie, asystujący cyjina jałmużna „za dobrze oCJśp iewaną 
lu ka:s~cyjn.ego (sygnatury ap~sto~skteJ). papieżowi, odprawią specjalne modły, Mszę św." Papież daje archiprezbiterowi do 
Bezpo~rednt? przed tron7m ~apt·e~ktm bę- związane z koronacją. Po tych modła.eh pocaiłowania rękę, a torebkę z pieniędzmi 
?ą szlt dwai kardynało"".1e d~ako? 1 asystu- wstępuje na stopnie ołtarza kardynał d1a- przekazuje kardynałowi-diakonowi, celebru 
ią_cy. Po~adto eskortuią. Oica ~w. gwar~ kon, zdejmuje Ojcu świętemu mitrę i . na- jącemu, który z kolei daj~ ją swemu kap~· 
di.a szwa1c~rska oraz of1cerow1e gwardii kłada paliusz, odmawiając formu~ę htur- Ianowi. 
szlacheckieJ. gicZiną. Paliusz ten zostaje przyp i ęty do 

tzw. fanonu. Jest to specjalna szata, użr- Prz yjmij lę iiarę„. 
Wspaniały orszak wana tylko przy koronacji w .. ksztatc~e Po Mszy Ś \viętej orszak pilipje5ki kieruje 

Przednią część orszaku otwiera mistrz czerwono-białej peleryl\y. Podczas „Kyne się przez Bazylikę na schody król'ewskie i 
ceremonii oraz prokuratorzy kolegiów za- Elejson'' kardynał diakor składa poc.ału- salę królewską do loggii zewnętrmej, zma:j­
konnych. Dalej idą kaznodzieja i spowie1- n~k ~a policzku Papież~, ora_z . na 1eg~ duj ącej się nard głównym wejściem do świą ł 
nik dworu papieskiego, prokuratorzy gene- piersiach. To samo czynią dwa i ~ardy~a. tyni ·św. Piotra. ·Papież wstępuje na tron, 
ralni zakonów, kapelan, niosący w asyście łowie diakoni a~ys.tujący: ~ kolei papiez który widoczny jest z całego placu św. Pio 
dwóch szwajcarów i jubilera papieskiegJ, z~.siada na .trome 1 prz~jm~je tz~ . osta- .tra. Ojca świętego otaczają łk.a·rdyinałowiie. 
tiarę pei pieską, kapelani z mitrami, kapela- tmą adoracj ę. Kardynałow~e ~aług. nogę Przy Papieżu zajmują miejsca\ diakoni asy­
ni honorowi w czerwonych pł.aszczach, ad- i rękę papieża, który . obe1mu\e ka~d~g~ · stujący, prałaci, · niosący krzyż papieski, 
wo.kaci' konsystorza, szambelani honorowi, dwa razy. Patriarchowie, arcybislmi{'.i, i .bt .ti arę, mitrę i świecznik z zapafonymi świe-
chór sykstyński, członkowie trybunału ro- skupi ca.luj~ nogi i praw.e .kolano pap1e~kie. cami. ,J, '"'"'"' „ ..... ,,h~ , 
ty audytor roty z krzyżem oraz kilku stra- Po przyięc1u hołdu pap1ez czyta Introit ~-

-·--
Jutrzłtsza koronacja Offl.a śł\'~~iff!O. 

' 

jego świątobliwość Ojciec śwłęty Pius Xll w pierwszych dniach Swego Pontyfikatu. 
(Pierwsze zdjęcie oficjalne) . Na prawo u góry - Ojciec święty Pius XII jako dziec­
ko. U dołu - Ojciec święty Pius XII bezpośrednio po otrzymaniu święceń kapłań-

·-- ...... .,,~ skich. · 
żn,ików krzyża. Z kolei postępują <Ypaci, raz intonuje „Glo'._ia", po czym. następuje 
bisku.:>i, arcybiskupi i patriarchowie, za: odśpiewanie Jitan11 koronacnnei. . I . • • • • s·d 
który;ni kro·czą w pob-liiżu sed i.a gestatoria ., Chór intonuje d~w~r hymn: „C~rona ocne prze m o w Ie n Ie w1ceprem1era I . ora 
kardynałowie, ugrupowani według 3-ch sto aurea super caput ems , po. CZYJ? dzt.ekan 

pni: diakonów, księży i biskupów. Za kar- świętego Collegium odma~1a Ojcze ~asz s e e k e • Sł k ''' 
dynalami a be·zpośrednio przed ścisłym or- i dodatkowe wersety, z.akoncz?n;e modh~~ "' RU Cl re· W I z· ·yc1 .· owa o' W • szakie:n papieskim idz~e książę asystujący za -dobre rządy nowego. Papieza. Z ko·1~1 r6,j . 
tronowi. Tui przy Papieżu kroczyć będą drugi diakon zdejmuje mitrę ~ głow_y Pa.pie ' ' _ 
dwaj si<:mbelani w czerwonych sutannach ża a diakon gmpy kardynałow d1akon?w · . ~ . · 
i gronostajach, niosący )\'ach\arze zwane na bierze tiarę. i .wkład.aj~~~ g~wę ojca Tru·dna pozyc•·a. _ rządu prask ie „

0
• 

bella, a ośmiu prała tow sygnatury podtrz.y świętego, mowiąc „PrzyJ.mlJ. tę tia_rę,. ozdo . . I ~ , 
mu je baldachim. Za Papieżem idą prano- bioną trzema koronami, i wiedz, z~ l':ste~ RZYM, 11.3. - Opia i.a włoska z na.pię · cJi w ostatnich dwudziestu .czterech godzi- dzony został stan wyją·tkowy. Członkowie 
tarius1e apostolscy! cere~oni~rze, dzieka_n oj_cem. książąt i kró~ó:W, rządcą ca:ł·eJ zi•etm, tą uwagą śledi;i przebi·~g k1ryzys1J ~ewn~trz/ na.eh ?Ył dla szeftokiej o.pinii iP-OJ.s-kiej nie- b. rządu słowackiego z•o•s.tali aresztowa111 
roty, który trzymac będzie mikę w chwt- wikarJllszem Zbaw1c~ela Naszego Jezusa nego w CzechosłowaCjl. WszystkJ.e dz1en- spodz1anką. Co prawda ostatnio nadchodzi z wyjątkiem wicemi1tistra Sidora oraz min, 
Jach, gdy Papież ją zdejmie po~czas ~szy niki zamieszczają obszetii.e korespondencJe ły z Pragi j.nformacje o rosnącym napięciu Teplanskiego. Aresztowani zostai'.•i też: 
święte.I. Za nimi kroczą dworzanie papies~y • • ,z Bragi i Bratysławy. między autonomicznym rządem słowackim pr·of. Tuka, szef .pr0ipaga.ndy . słowackiej 
i generałowie zakonów. Orszak zamykają Nr etłl Bóg chron1 lrl11d1e.,. „Lavoro Fas.cista" podktdla doniosłość ks. Tiso, a centraln.}'im :rządem praskim, ai':e Mach, dowódca żandarmerii w Bratysławie 
gwardziści szwajcarscy. O ...; rzyki 0 wuro~u w Slldz~e ruchu separatystycz.nego na S:łov.:aczyźnie, .nie . zapowiadały <>ne „kró~k·ieg? spięcia", !sztok oraz dowódca gwardii hJi.nkowskiej. 

Hold. 
Przy wejściu do Bazy~iki św . Pi?t;a, Pa­

pieża powita archiprezbiter Bazyllk1 wraz 
z kapitułą. Po odebraniu hołdu przez Pa­
pieża, orszaik ruszy dalej i zatrzyma s ię 
przy !kaplicy Najświętszego Sakra.m~ntu, 
(Tdzie Papież zejdzie· z sediai gestatona 1 kię 
~ząc doko•na aktu adoracji Najświętsze~o 
Sakramentu. Po adoracji Papież ponowme 
zasiądzie na sediat gestatoria, aby wraz z 
orszakiem udać si~ do tronu, znajdującego 
się w pobliżu główftego ołtarza. Po drodze 
spotka Papieża mistrz ceremonii, który trzy 
krotnie przyłldęknie przed Papieżem i paląc 
przędzę konop11ą, trzymaną w srebrnych 
szczypcaicb, zaśpiewa: „Pater sancte, sic 
transit glt0ria mundi" . 

P ~ po czym przedlstaw1wszy koleinosć wyda- do ja'k1ego · doszło nagle wczoraj. 
WNDYN, 11.3. - Przed trybunałem rzeń ostatniej doby konkluduje: nie s-po- A . d . . . BRATYSŁAWA, 11. 3. - Złożony z 

w Manchester toczyła się wczoraj roz.pra- sób przewidzieć w j.akim kierunku pójdzie wię~. p~ze e .w~zystk1m przypomn1~1y ·urz~du w cza~ie pi:r~szej , r~nkcmstrnkcji 
wa przeciwko grupie oskarżonych 0 posia- roz;wój wypadlków na Słt0waczyźnie. Zale- P'.ZY okaz31, z~ opt•n1.a polska ze zr?zum1e- gabrnetu k~. T1so, rn1111sler osw1a ty Czernak, 
danie materiałów wy!Juchowych. Pięć osób Ż'eć one będą od 1rea.kcji, jakie wywołane ~~~ ~~~~~ui~kf~~·Cję rz(du iprask17g.o . na , który. ·~alezy ~?o radyka.lnego od~am.u S~o­
skazano na 20 lat więzienia, jedną na 14 będą na Słowaczyźnie przez decy:zję rządu . . ' .P .J• bo•w em celem Jej i est I wa·c~tCJ Partu Ludowej, zostali aresz o-

. · · · p t k k' 'd 1 h d , usumęc1e elementow ·l'lapływowych od de- warn lat a ,iedną um:w111in1ono
1
. t oz.a . .Y~ ' pa- pras tego . oraz_ od wp ywu ty<; N~y arzen cydowania 

0 
losach ludności karpatom-

zano Jedną kobi etę na 7 a w1ęz1en1a. o na sytuacię mię zyn.arodową. 1e ulega skiej z szkodą dl · t . t . 
1 

d , 
1 ogłoszeniu wyroku oskarżen i wznłeśłoi o- przy tyim wą~pliwości, ze pozycJa rządu wbre e .. wor a lt!'I er:so~ . eł u n.osc ' 

krzyk „niech Bóg chroni Irla1ndię" i „niech praskiego jest w chwm obecnej 'bardw tru szkodwą Jdella n"·1'maal~o ~.aiwaz~łl~Js~e - ze 
• • J 'k " · d - ' ' vr IZaCJI wspo zyota repu-
zyj e repub 1 a • na. bliki Czecho - Słowackiej z jej sąsiadami. 

PRZED MIKROFONEM BRATYSŁAW- Zttpdnie inaczej .przedstawia się spra-
SKIM. wa Słowa.cji. świadomy ruch 1naro.dowy Sło 

PRAGA 11 3 - w· I • S'd1 waków od .czasu UtM·owy pittsburskiej zmie , . . 1iceprem1er 1 or k k t . d . , . 
wygłosił przed mik.r-0fonern bratysławskim drza o_nse wen. nte . 0 mezai.'eznego decy-

, ł . · . ·owanta o swoim los·1e, da rządzenia swoim 
o po ~ocy. prz.emowieme. . hajem. Społeczeństwo polskie, które za-

...... „„„ ... „ ... „ ......... „~ 

Posdra.:h Par u i a 
p.izcd sądem. 

;1 -r:·-·;J 
,';:l 

., ! 
State k angiels ki" z żywnością 

. Mrn. S1d:°r zazn.aczył,, . ze w Bratysł~- w:;ze serdecznie odnosi si ę do ludu słowac­
w1e toczą s1.ę w tei chw11h o·~rady nad. II- ki~go, z całą też sympatią patrzy .na roz­
stą nowego rzą·~u, która będzie przedł~w- wój jego bytu narodowego. Dalo tego kon­
n.a prezyd~nt.o~1. W o'br~dach tych bt·orą kretne i .na·jbardziej - naszym zdaniem -
udział m . . m. T1so, Soko) 1 Mederly. ~.owy !Przekonywujące dowody. Rząd Rzplitej 
rz~d ?ędz1~ ~ra-cow~ł w duc.hu gwardt11 ks. Polskiej potraktował bowiem z najdalej i­
Hhnk.1. Am ht~ry .111.e 0P'uśc1my ~ naszy~h dącym z.rozumienie111 postulaty Słowaków 
p.raw -: mówił .m1~·1ster. Wzyiwaj.ąc .do z;a ~rzy usfallłll1iu .nowej graini.cy polsik>o - sło­
chowan.1a spokoiu 1 ładu zwłasz.cza lu.ano- wackiej ubiegłej jesieni 

i 
. 1 

.. i 

pierwszą ofiarą blokady 
ualsza l1kwidari1 kamunist1czne1a 01or11 w MadrJrte. 

PARYŻ, 11.3. - „Information" do­
nosi, że konsulaty sowieckie otrzymały for 
maJ.oy zakaz udzielania wiz uchodźco~ 
hiszpańskim bez sipecjalnego zezwolenia 
centralnych' władz moskiewskich. Jedynie 
członkowi~ komitetu wykonawczego hisz­
pa·ńskiej partii komunistycznej mog(ł otrzy­
maG wizy bez takiego zezwolenia. 

SYTUACJA W MADRYCIE. 
MADRYT 11.3. - Wczoraj wieczo-' . rem walka z elementami komunis-tycznyrru 

zlokalizowaina została na ul. Alcala. W 
wake tej brały udział po · stronie i:ady o­
brony 1rodowej oddziały przybyłe z ~rzed 
mieść . Główny ośrodek oporu komunistów 
znajdował się, na PJ ,..·NieP.0dległości. O. g. 
20 walka przesunęła się ku krańcom mia­
sta. Wojska wi'erne radzie. zaatakowały 
część parku R~tei\o.~ i . siedzibę 'partiii • k.o:. 
munistycznej, gdzie, jak przy.pusz.czają, 
komuniści o·sadzili zakła'd.ników. Większe 

sill ~Q.wst~ńc.ó.w .znaisl?i'l s_i~ n~1 E_QłnQ~~i: 

,.,,. -::- •. „." .... 

-wschód od stolicy, zwłaszcza na wzgó­
rzach hippodromu. Noc przeszkodziła oal­
szej walce, która jednak rozwija się po­
myślnie <lła oddziałów rady obrony. 

ści na prmvincji', skąd - j.ak mówił· - do- · · 
chodzą wiadomości o starci.ach i wsika1zy- Te względy zrozumienfa i sympaHi na-
wał jako na wzór na Bratysławę, gdzie pa kazrją nam z ;pewnym zaniepokojeniem ob­
nuje spokój. W najbHższym czasie, n.aj- serwować bieg ostatnich wydarzeń w Cze­
.później do soboty wieczorem~ symacja. bę- cho - Słowacji , s ięgających istoty aspira- . 
dzie wyja•śniona, a.ł>y n.ie pozwalali się u- cji narc;dawych ·naszego sąsfada po tamtej 
nieść n·iewłaśdwym aimbkjQttJl i by szano- stronie Tatr. UWOLNIONY S„ ATEK. 
wali krew i życie ·1udnO'ści słe>wackiej. LONDYN, 11.3. - Brytyjski statek 

handlowy ,,Stangate" . który usiłował prze­
Jamać blokadę i wyładować żywność w POLSKA WOBEC WYPADKóW W CZE· 
Wal~ncji, zatrzymany został iprzez hisZ1pań ł CHOSŁOWACJł. 
ski okręt w. ojenny. Admiralicja brytyjska WA·RSZAWA . 11 3 p , k' _ 

· d · · t I 'ł k . t t , . . - ors te czyn na w1a omosc o ym po ec1 a on r orpe- 'k· t~·'· , . tł · ak· Sł ,,..„ 
t 'd" · I 1 · " 1 ·. im 1 c1!J\. osw1e aią wypa , 1 w owa ... j1: dowcom „In rep1 1 „ mpu sIVe uwo me p b' Akó C ech Słowa · d · · o·b I p rze ieg wypa~ w w z o • · -statek i o<lprowa zic do 1 ra taru. o 

ARESZTOW AN·J;E CZŁONKóW BYLEGO 
RZĄDU. 

PRAGA, 1 f. S. - Of-icja'1in·ie donoszą, 
że w Bratysławie i w Pis~zanach wprawa 

PARYŻ, 11. 3. - Przed sądem przy­
sięgłych w Wersa1Ju rozpoczął się w piątelk pewnym czasie „Stan~ate" został uwol­

niony. 

NIC NOWEGO ••• 

Wiełlla llfadliei MeitlłiW sensacyjny proces mordercy Weidmana. 

D. o 'I ~r =...,..6 „„ wartośd • lftiln. franlc6w. Weidman wraz z dwoma innymi współ-
~ ~ I.,_ oskarżonymi: Million(l.m i młodą kobietą 

PARYŻ, 11.3. - żona wybitnego fi- Colette Tricot stworzył bandę, która zwa­
.nansi'Sty angielskiego p. Fellowes,. zamie-

1 
bila do sam?foej willi w okolky Wersalu 

szkała we własnym :palaou w Neu1lly pod szereg osób 1 talm zamordowała je w celach 
Paryż-em, została okradziona ostatniej no- I rabunkowyoh. Proces potrwa prawdopodo­
C'}'. z~"k~n~~..W ina kwotę -5 miln. frankóW. l bnie ok. 3-~h tygo';'1<i ! zakończy si ę na pe-

SALAMANKA, 11.3. - Komuni~at o- Bank . Pols:ki ,notował ~ rano do1a.ry 
głoszony ubiegłej inocy przez ,główną kwa- po 5.26 i pćt, footy sder1fogi po 2'ł.80, fran 
terę wojsk gen. Franco, podiije, że na ró.ż- , ki szwajcarskie 120.05, fnn.ki fra.ncuskie. 
nych frontach nie zanotowain.o ni.G nowego. 14, ·liry włosk1i·e 16.~ .(IQQcink:i if.lk9 ·_de 

, . . , ,. l®. li~. . - -· ~ ·- ,___ - -c:s:s . ~--·- - - -

"' . " . " "' , - ~ 

. · 3Bł5&EL ..... ~... ;w:nQ .wr~~ śm1e~1 gJa W e1~l:mi11na. 



9tr. 2. NT 'IO „ 

-Smieordt iro;e~ -•~ób I .Koili1aow1~i nriu~n~1ie ~I tO~li :~;b~ri;:~~~ ~~~~~~t~: 
p g r u z am I s c I a n y .... , s1ai ZlllDZI ' z w1run„ •• " , ,1,.,,~ I „.,„ •a1· 11rów. ~!:~z:;1,1~tł~~;~~~~· P rzetnówienle inaugurll· 

KALISZ 11 3 Y „ ' a iu I • Ili (- ) W Pr•dże d.ii1tło wct&raj dv ni~~ztzęśliwe-
' : · - Wczoraj nad ranern siedzi pośpieszyli z pomocą i po pól godzi . . , . , . . go wypadku &am<K:hodowego, w którym poniósł 

o~~ło .godz. 5-ei w Rychnowie w zagrodzie ny spod gruzów wydobyli dającą jeszcle ŁóDZ, 11. 3. - Jak zapow i~d?lumty ~a ostałn! zostali na konferen~J cr ~apt oszent w śmierć Ignacy ~benek z Warszawy, przeJsta.~viciel 
n!eJak.1ego A.nt.oniego Pasternaka zawaliła oznaki życia Mariannę i dwoje jej dzieci. W(:~Or~j zwołana _została w. Mrn1 sterstw1~ ostatniej chwllł - telefon~czme: czeskiej Cabryki &am ochodów „ACł'o" nii WarS1Zawę 
się śc1a.na gllmanego domu przy czym runę Natomiast A. Pasternak, syn Józef i cór!ci Op1ek1 Społtcz.ne1 konferen~Ja, n~ ~tóreJ W '_"'Ynlku obrad zą~ainie ma1~tr?w sp~- waz Leopold Slavik. dyrektor odd·zi·ału handlowegv 
ła n.a łożka, przy<luszaJ·ąc śpiący·ch tam 42 Zofia n.nnieśłi śmierć na mieJ·scu. Min!s terstwo mtało ostat.cczme zaopm1owa.c tk.ało się z przychylt1ym .stanow1sk1em M.1- w Prad-ie teiże fabryk i. 

y- b t k (-) Walki z kcmunistami w Mad.rycie 
letni.ego A. Pasternaka, jego żonę 42-letni;i Okropny ten wypadek wywołał w całej postulaty zwi~zku maistró\~ fa r~cznycn ~1sterst":a, co ma ym w~ę sze znaczeni~ , pomimo kapitulac.ii dowódcy sztabu k0"11u-
Manannę, or.az czworo dzieci w wieku ·Jd ok.olicy przygr1ębien ie . w Łodii w kierunku zawa·rc1a ogolnopol- ze pode~mowanc . od zgo:ą roku starania nistycznego trwaj~ jeszcze w poszczególnych 
4 do 6 lat. I Dochodzenie prowadzi policja. s!kiej umowy zbiorowej. w tym kierunku nie odnosiły slkutku. ośrodkach oporu. 

Zbudzeni hukiem walącej się ściany są -- Udział w konfer~ncji w~iął minis.ter Zy_n Jak wynika. z pr~ebie~~ ~onferencji -: Lon~ydu ~~ze:t~~a:yud'J~f:~ie~nj:>~~~~a a~~ 
dram-Kośdałkowsk!, wyżs: urzędnicy mt- zaraiz po zakonczen1u ses11 Seimu do Łodzi giel~kiej pożycz.ki w wysokości 60 milionów 

P l-J• ~ny desperat ·~!!!~!!!~!!!!!!~ nisterialni przedstaiwidel grupy łódzkich przybędzie minister Kofoiałkowski, który funtów szterlingów, co wynosi mniej więcej 
..._. : · posłów j ~enatorów - poseł Józef Milew- na miejscu będzie sic; chciał zorientować z półtora miliarda zło tych . Pożyczlk.a ma być •1 p ł d p O c 

1
„ ą. ski ()faz kierownik Związku Majstrów Fa- warunkami pracy i płacy maj5trów na tere- wypłacona w trz ech transzach. 

btyc:Zi!lych w Łodzi - agow 1· waJ nie przemys u w ienmczego. premiera stowackiego ks. dr. Tiso przez pre-rzuci S et T sik. D · · ł łók' · • (-) W związku ze złożeniem z urzędn.l 

zydenta republiki lir. Hache d•oszło w całej 

RADOMSKO, 11.3. - Nieliczni prz.e­
chodnie u'I. Piłsudskiego w Radomsku, byi. 
świadkami j.ak nieznany mętczyzna, będący 
w stanie pijanym, za przejazdem kolejowym 
przy tejże ulicy rzucił się pod lokomotywę 
przejeżdżającego pociągu osobowego. 

Ciało samobójcy zostało przez kola po­
ciągu przeci\!te na dwie połowy. 

Jale stwierdzają n.aoczni świadkowie, 
S:lmobćjca już przed kilku minutami usiło-

wał położył się na torze kolejowym z. 
chwilą zblifania się pociągu towarowego, 
lecz został odciąg.ni-ęty w porę p.tzet jed~ie 
go z przechodniów. P-0 ni«idanym sam-0-
bójstwłe, usiadł n.a skarpie ~oru kolejowe­
go. 

Zwłok samobójcy nie dało si~ zidenty­
fikować, gdyt nie posiadał on prey sobie 
f.11ónych dokumentów. 

Policja wszczęła dochodzenie. 

We Wtorek Pracownl·cy obu rz„z' ni Sł0\(3C~i Ma~~· rs~.~~~ ś~!L ~~t!ocńz~:; j~ri 
'-' w dn. 25 bm. jak s i ę d.owiadujemy na dzien 

• ~ t k t. kl d bi 16 b!TI. zwołana zostanie komisja spraw za-za pozna Ją SI~ Z e S ern U a U Z Orowego granicznych, na której wygłosi odłożone swe­
go czasu expose miri. Beck. 

LóD:t, U. a. - Peace Bad redakcją tekstu ukła­
du z'hioco...,e«o dla praco"n:ków rzeźni bałuckiej 
i ur il, podjęte t>n.1•z im·p e!.tr ra pr&<'y inż. Sknsie· 
wi-c:n, eo już n~ ukoitcz~niu. 

z:itll'l'gu w Iii·mie ,,Nat'W't" przy ul. NllW«'ot 33, gdzie (-) Mm ister !JPraw wewnętr:i:nycb przenió~ do. 
robotnicy zai:Qd11li u regulll'Wlln ;a naleino!ci a t;ytułu lych~eg.o wi:e'!Y'ojewodę lwowski-ego, Chmie· 
różnicy do stawek. Konlereocja nie do.da do aut- lewskiego Ta<leusza, na TÓWROrzędne &tanowisko do 
ku, gdyż 81rony nie u8taliły jeuc:ze wy!!Oko&ri 11por. LuhHna, na jego 2'9Ś miej sce - do-tycbczasowegQ 
nyeh sum. Po ich oblie11eniu lmpekcja wezwie etro· wicewojewodę kra.kow11kiego, dra P iotra Małaszyń. 
ny ponownie. tldego, uś na wicewojewodę krakowskiego - do. 

AKCJA Rt:KA WICZARZY. tyehozasowego wicewojewodę lubel skiego, Wła.dysła· 
Robotnicy drobnego przemyełu rękawiozarskie110 1 wa Długockieg-0. 

1-mpektw pracy wydał już orzecrenie arbitrażo­
we .dtt&inie &ześciu: punktów spornych, k tórych atro 
lly nie uzgodniły w trakcie O'Statn:ich pertraktacyj. 
Oneozenitl to 11manie włtczo.ne <19 układu zhioro. 
w~, pny czym cało-ść b~dtie &dczyuma strooom 
we ~or<f'k: 

W teil epoMlb w dniu M bm. n&&tąpi epilog, sto· 
9Unkqwo dhigiego, N targu o układ dla rzeźni. 

Odnawianie krz1żr i figar 11udrainrcll 
Zbożna ałl(fa w arcbłdleceztl Iw wlldeł 

h.d. „ b ł 1 t t t · ZATARG W „NARWIE". 

w Lodzi W}'!ltQpili za poirednictwem 1witzku z ŻQ• • (-) Dnia 7 bm. r.oetd flka.zftłly na karę śmierci 
daniem zawaccia układu zhi<>rowego i preymania przez ro~r11elanie za sąiiego!lłwo na rzecz jednego 
około 20 proc. podwyżki płac. z pańnw ołdennych, kepral rez.ecwy Sł&mski An· 

Inspektorat Pracy zwołał konferecr-j~ w tej epra. toni, łistono!rll z zawodu, urodiwny 25 lutego 1907 r. 
wie na dzień 17 bm. Wezmt w niej udzh1l przed· w miejscowości Horst Enschel, zamieszkały w miej. 
stawiciele 1·5 (ab;y.lt produkuj1c1ch zt!kawlezki MIN 1oowości Ruk-0e.-zyn, poiwiBt T czew. Wyrok wykona-LWóW, 11.3. - JE. ks. arcybiskup Me 

tropolita dr B. Twardowski wydał rozpo­
rządzenie, aby duszpasterze w archidiece­
zji lwowskiej z nadchodzącą wiosną zwró­
cili uwagę na stan krzyży i figur przy­
drożnych i zainteresowali tym wszystkich 
par.a·fian, w szczególności zaś członków 
stowarzyszenia Akcji Katolickiej. Sprawa 
ta ma być tak pokierowana, aby na Dni 
Krzyżowe wszystkie krzyże j iigury w ar-

Praca ma iść w dwóch klecunkacłi: od-
c I 1eceZJI y y w na1e y ym s anie. I Woi:entj miała p~ odbyć konferoncja w sprawie przedstawiciele zwitl'lku. no w Toruniu 8 bm. 

nowienia i ogrodzenia. krzyży i figur; u- M e k 1 I e I kl 
trzymania ich po tym w dobrym stanie °"" qz po a eczy zonę m Ol em 
rai ozdabiania kwieciem i zielenią. Pierw-
sze zadanie musi wyko.nać cała parafia, bo 
związane są z nim pewne koszta. Drugie 
byłoby by njlepiej zl ecić Kat. Stowarzy­
szeniom Mlodzieży Męskiej i żeński~j. 

•lłORlllA l'OGeTOWIA lłATU••OWE•O 
Pabianickiej. Okaileczenie powstało wsku­
tek wyskoczenia czółellka z krosna tkackie 
go. Ranę opatrzył lełcarz pogotowia P. C. K: 

(-) Na jednym 21 omtnich po6ied7~ń R ady Mi. 
nistrów przyweno płk. Sławkowi calkowit'ł emery. 
tW'ę, IJ('Jtysługująą byłemu premierowi. 

(-) „Monitor Połski" p rzynosj dalszQ listę od· 
~oaczooych Krz-yiami Zasugi. M. i. w Lodi,i srebrne 
Krzyźe Zasługi otr.zymali : Stanisłaiw Czarniawski, 
Krzymo! Schiefer, ]et'zy Smol oraz Adolf R em1ert 
11 Andrzejowa. 

(-) Miejskie roboty sezonowe w Łodzi 
mają n1szyć od 15 mare-a. Przypuszczalnie zo 
stanie zatrudnionych I .OOO robotników. 

(-) Pogłoski o rzekomym powołaniu p. 

Krawcom i kułnlerzom ,_. 

l..óDt, t 1 .. 3. - Wcwraj wieczorem 
przy ul. RogoW'Skiej 5-b między małżonka­
mi Bieńtowskimi wynikła sprzeczka a na­
st~nie bójka, podczas której zdenerwowa'­
ny Bi~ńkowski pobił swoją· żonę Anielę 
młotkie-m po głowie. „Przykładnych" mał­
żonków uspokoiła dopiero policja, zaalai:­
mowana przez zatrwotoną córkę. 

ECHA NAOU.żYć DEWIZOWYCH. 
ŁóDż, 11 .3. - Przed kilku dniami 

donosiliśmy o ujawnieniu pewnych nad­
użyć dewizowych w które zamieszana zo­
stała fi!'ma Lipszyc i Stoliński - składy 
drzewa przy ul Al. 1 Maja 82-86. Na sku­
tek ustaleń władz jeden ze wsp'ól.ników lO 

Zajączkowskiego na naczelne stanowisko w 
Widzewskiej Manufakturze zostały zdemen­
towane. 

nit! wolno wprowadzat w błąd kllmtdl - Dzisiaj rano w tkalni mechanicznej 
Brad Puygórskich, Żeromskiego 107 zo­
stała ranM w r~kę Betlejemska Otylia, za­
mieszk<tb. pny ni. Pocztowej 3 w Rudzie 

WARSZAWA, 11.3. - Ministerstwo 
Przemysłu i Handlu wyjaśniło już swego 
czasu w sprawie uprawnień kuśnierzy i 
krawców niedopusz'Czalność posług i wa.ni<.1 
się szyldami, mogącymi wprowadzić w 
bląd klientelę. Ani krawcom, ani kuśnie­
rzom nie wolno używać szyldów w rodza­
ju: pracownia okryć damskich i futer. 

ce wprowadzić w błąd klientelę, nit jest 
dopuszczalne. 

lntvmasońslc1 kampania w Polsce 
- zostanie wznowiona. -

Smęfnu Konsfanfg. 
Sta n pogełlr w Lod.i1, 

stał zatrzymany, po przeprowadzeniu jed- ŁóDt, 11. 3. - Dzi ś rano temperatura 
nak dalszych badań - zwolniono go za w śródmieściu wynosiłai O stopni. Najniż­
kaucją. · sza temperatura nocy u'biegłej wynos iła 2 

Należy dodać, fe fi{ma Lipszyc i Sto- stopnie ponitej zera. Ciśnienie atmosfc­
liński jest właścicielką terenu dworcowego ryctne 753 milimetry. Maleńki wzrost ci­
puy ul. Wólczańskiej 232 , a nie Lutomier śnienia. 
skiej, który jest własności~ chrześcijan. Słabe wiatry północ_:ie. Krawcom dlatego, że nie wolno im 

trudnić się szyciem tuter, kuśnierzom zaś 
dlatego, że nie mają prawa wykonywać 
okryć. 

Maj ą c wątpliwości co 'do słuszności ta­
kiego rozstr zygnięcia, Lubelska Izba Rze. 
mieślnicza wystąpiła do Ministerstwa ż 
prośbą o dodatkowe wyjaśnienie. W przed 
stawieniu swoim Izba podnosiła m. in., i e 
j eśli zarówno krawcom, jak i kuśnierzom 
\\ olno przyjmować roboty, wchodzące w 
zakres drugiej specjalności pod wamn­
k em powierzania tych robót właściwym 
f2chowcom, to nie powinno być wzbronio­
ne ujawnianie faktu przyjmowania robót, 
np. kuś nierskich przez pracow1nie okry..:, 
na szyldzie. Ministerstwo Przemysłu i Han 
dlu nie podzieliło jednak opinii Izby i wy­
j aś nił-o definitywnie, że umieszcżanie po­
·clobinych napisów na szyldach, jako mogą-

WARSZAWA 11 3 W lokalu Agen· ferencja ta miała na celu ustalenie wytycz-

~!~ !n;~~~~~~;~i~~g~ t~~~~~w~~n·f~~~}: ~fe~, ik;~~f~~ub;~c~~~~~ :z~~j~ga~~~:~~~ N I pad z· yd o' w na autobus 
pod przewodmctwem b. posła Budzynsk1e- cji podjęta w najbli:iszym czasie. 
g.o, a z. udziałem b. posła! Hoppe i in. Kon„ • 

samochodowy Wgrek badzl dałe zWadlro.dz•e ep~werOS::J.,.gdyaa~o~~z~y-Karambol SOSNOWIEC, 11. 3. - Przed Sądem - na szosie r.ód~ - Stryków. Okręgowym w Sosnowcu rozpoczął się mał się na ryn'ku, zebrani tam żydŁi poczęli 
' · b wczoraj końcowy et:lp głośnego zajścia na wybijać kamieniami szyby w autobusie. 

ŁóDź, I I.3. - Dziś około godz. 2.30 mii!szkaniec wsi Moskule, pow. Do ra. rynku w Żarkach, które wynikło między .żY Odła!nka!mi szkła zostało rannych kilku 
nocy na autostradzie Łódź - Stryków sa Wóz został roroity, koń odniósł zła- darni z Żarek i grupą członków Stronnie- Judzi. Ody narodowcy poczęli opuszczać 
mochód ciężarowy prowadzony przez 36- manie tylnej nogi,· woźnica zaś wyrzucony twa Na·rodowego z Częstochowy. pośpiesznie autobus. ż.ydzi zaatakowali ich 
letniego Stan isława Pawłowskiego, zamie- siłą uderzenia z siedzenia doznał jedyime kamieniami, przy czym oddano kil'ka s trza-
szkalego w Inowrocławiu przy ulicy Wa- ogólnego potłuczenia. W .Żarkach odbyło się uroczyste p-o- łów rewolwerowych, nai skutek czego zo-
cława 38 jadący z; Warszawy do Ło;dzi Dochodzenie l!rowadzi P.Owiatowy wy- święcenie proporczyka miejscowego oddzia stał ranny w nogf członek stronnictwa Jan 
wpadł w poblitu Dołów ina beczkowóz, któ dtiał śledczy. lu Stronnictwa Nairodowego, na które przy- Szczęsny, zami~szkały w Częstochowi e . 
rym jechał t 9-letni Kazimierz Marciniak, byli zap:oszeni członkowie z Częstochowy. Kres krwawemu zajściu położyła pr " _ 

---------------------------------~ tj~ar~z~j~2l~ó~ aynny~uc; • 
zvc1E PA11AN1c . Goździki wlaskie i róże holenderskie 
Ludzie po kolana brodzą w błocie cieszą się dużym p o wodzeniem 
~11_~ d 1· 1f I~ J d łi „ ŁóDZ, 11.3. - W ha1tdlu kwiaciarskim I jest niedostateczna, pomimo, te w ostat-
'7ńlłD ćł łf:ZDU Sa8D U I C:g łłlO•U A• nastąpi ro silne ożywienie; tłumaczy się to nich óniach pojawiły się na rynku, niC'du-

obecny stan u'Jcy Trauwutta w Pabianica.ch kowane, a wszak ulica Trau~utta Jeży w sa- przede wszystkim podwyższeniem ~eł na że zresztą, partie towaru z prowincji. O 
podczas marcowych roz;topów, deszczów pada- mym śródtńieściu miasta. Poniewa:t w naJbU:t- kwiaty zagraniczne. Z kwiatów zagranicz-

1 

ile miesiąc Juty cechował od szeregu lat za 
i ących naprz;emian ze śniegiem przedstawia sie szych dniach mal~ rozpocz~ć się miejskie robo- 111ych sprowadza się w większych partiach stój w kwiaciarstwie, 0 tyle marzec, zda­
wpros t s.kandali.cznie. Ulicę te doprowa<lzono ty publiczne wskaza ć na'-ó-ży wladtoin mieisklni 
do porządku ii tYlko na małym odcinku od uli- na kon ieczność ostateczneio ureiulowania 1 u- goździki włoskie, róże holenderskie, stor- niem rzeczoznawców, podobnie jak w ta-
cy z~unkowei do miej~a. na którym znaiduie porzą<lkowania ulky Trauiutta i to w czasie czyki bel·gijskie; mimoza już się kończy. tach poprzednich, zapowiada się dobrze. 
się firma „Polana". O dalszy ciąg tej ulicy nikt najrychlejszym. Podaż róż krajowych w dalszym ciągu 
się dotychczas nie zatroszczył, aczko'·wiek ca-
la Trau~tta j~t ulicą pnej~~w~~aąca,ul~ NOWEOROANY W KO~IBU NA NOWYM -------------------------~-------cę Zamkową z ulicami: Chłodną, na której mie- MlfŚCIE. • 
ści się ~icdziba Pabianickiego komornika sądo- - w kościele nowomiejskim pod w~waniem ZYCIE ZGIERZA 
wego, Legionów - obecną drogą tranzytowa. i NMP. prowadzone są praće nad ustawieniem na p• 
pobl iska. wsią podmiejską - Kantiszewicami. .chórze kościelnym nowych organów. N;tiglów- 1erwsza 
Liczni przechodnie po przejściu kawałka dobrej niejsze części organów zo,taly Jut zmontowane 
ulicy do firmy ,,Polana'' dalej brną iut po ko- i obecnie czynione są ostateczne orngotowa­
lana w biocie, ch'·aPią sie w a:iinlastych baior- Ilia do ich urU'Chomienla. Nowe organy utrzy. 
kach, dolach, wyrwach, skaczą z kamienia na mane są w tym samym stylu co k~ciół, tj, w 
kamień, aby wreszcie spoceni I zabrudzeni blo- stylu gotyku na<lwiś'•ańskle10 I wYKltdaia nie· 
tern <!ostać s i ę do mielsca swego przeznaczenia. zwykle pięknie i okazale. 1J:>i6rka ofil'f pteoięt­
Nadmienić należy, że stan taki trwa Ju± od nych na ten cel trwa w dal15.zym ciU•n. Kwe-­
<lluższego czasu, pomimo s-kara: okolicznych mie starze z parafii nowomiciskicl obehod.!ll 'W'S?;Y· 
szkańców i odwolafi sle do miarodajnych czyn- stkie rodziny chrześcijaf\.skie zamleszk•l• na 
ników, jak również wzmia.ek w prasie. S!usz- terenle parafii f zbleraltl naJdrobnlelsze choćby 

parli a • sezonowcow 

nie, że dba się o peryferie miasta, lecz w pierw ofiarY. których nikt im •ie odmawia. 
szym rzędzie śródmieście winno być uporząd-

przystąpi w przyszłym tygodniu do pracy. 
W ewitdtu z apowiedlit Komitetu Fkonomiez. 

nege Minimów ro~ rob6't public~ych, Za· 
11itd Miejski w dniu 10 bm. łJOOZynil już pewne pr.zy 
1D1t-rua w ceo1u uruchomieni• rob6't inwestycyj­
t1)"'..b w eliwtł;. oibeenej. 

bliższej pr•yszłok.i ....,._. lit Jet11CSe dllłai reltek. 
tancii. 

K 001itet Rotzbudowy l'Cllllpllłt.sy pc>dinia w . dni u 
16 bm. i preydii&li kredyty w form.te dlusotermino· 
wycli połycr.ek, któryea opr-nl!ewani• ,.,neti~ bę. 
d zie 4 pr~ w eto~11 roanJm. Dla buduj1cych 
się tł ło b.rdro do1oh waro.nki. 

Ja wi~c w prz~ tygodniu pra:ysttpi do pra. 
ey pierw6U grup&, 1kładaj1ea sio na razie z 70 robot. 
ników. Zatrudnieni oni M>lłAnt p n:y naprawie bru. 

l(OŻUCH I ROW Q LUPl!M ZLOOZIEI· ków i planucyj ..-iiejskłcJ,, tj. parków i bo.isk oraz. WYSTtP OSZUSTKI. 

ników zajścia . 

Przed Sądem Okręgowym w Sosnowe· . 
.na sesji wyjazdowej w ·Zawierciu, s tanęi ;: 
Wajntraub Abram, Wajntraub Szmul Jose~, 
Wajntraub Szfama Załma, Wajntraub Mo­
szek Fajner Pinkus, Szmul Snopkowski Jo­
sek Lapbuc, Konrcfeld Herszlik, Konrcfeld 
Jakub, Moszek KoJHcfeld, Icek, Wajntraub 
Szmul Dawid, Rapaport Abram Dawid, 
Snopkowski Mordka Hersz, Krzeszower 
Herszlik, Krzeszower Szaja Hersz. Siwek 
Jankiel, Klizman Herszlik, l{fizman Abram, 
Pejzach Chairn , Krzeszower Kopel Lajbuś, 
Zaj'dman Aron i SZ'tyler Jakub. 

· Po trzy~niowym przewodzie sądowym 
w Zawietciu, sąd dokonal wizji lokalnej w 
żarkach, celem zapoznania się naocznie o 
przebiegu zaj ścia. 

Końcowy etap procesu odbył się wczo · 
raj w Sądzi e Okręgowym w Sośnowcu; 
rotprawa rOllJJoczęła się od przemówienia 
śtron, które przeciąginęły się do późnego 
wieczora. 

Wyrok budzi ni esłychAne zainteresowa 
nic w całym Zagłębiu. 

PRZY PRZEZIĘBIENIU, ORYPll!. IC~ 
SZLU sto!'uJe sle ifoła 

z pn:ybu~wlcl w poaw6nu domu pn:y ut. Pr'JIJ' kopaniu bmieni w kopalni w l«ie miej•kim Do Kom.klat-i.tu P. ł'. w Zgi- zgłosiła •Ił 
Limanowskiego 21 nieznani sprawcy skradli w Kroiulec. iP· J. M„ gdzie oznajmiła, ie nieinana jej kobietw J llilld I I 
porze nOCllei kotuch I rower na nkade Brooi~ Roboty przy kanalizacji., u -ględu na nieu!tl.a- wyłuibił.a .oo niej 23 dote. ' ~··· 
sława Przybylskiego tamte zamieszkałego. P<>- lone wlll'Ullki atmoeferyewe, roą>Otzllł rię w kwie- W ubiegłym tygodniu dodiłejka pnybyl. do 

PO l4NJ\ 
Nr. reJ. 1349 cena 11. J. 

Przeciw chorobom nerwo'łll'm I hezse,t· 

ności zioła 

Nflł WOT IN 
Nr. reJ. 1348. 

Apteka Dra Parm. R. Re•!tlelht1lde10 
w ŁODZI, al. AndrzeJa 28· tel. 149 ·91. 

- ło '" ,... V . _. -· -- - - • - - • ~ • 

szkodowany stratę sw, oblicia na 100 zła. tniu. mieszkania p . M. w te-ny!!łwie 9'1!iMlki p. M. i zalU 
tych. W swi.aa s przydzieleniem k redytów o 40 proc. przed.&taWiłla ait jako ~ł9'cłcielka ma!~tku .iem•ie • 

. t...j •• __ .__ b ' gł b ta h . t • 10 pc>d Strykowem, ben a uli.a st-aną1 dl• swej eór· 
Blliawckl Aleksy, ta mieszkały przy ul. Mo- mn: n.a~~ ...,.„ 111 !~-iym, ntrua dro' 0 • <: 1

1m';es. YCYJd· ki, uczęsrrzajir.ej do MJkl}ły w Zp erzu. Samotna 
n'u k' 3 z m Id wał "'Ol 'c'1' .& - A „ s ~ "Y"" "' '""5lllt'tnJ llnol!Juu: • :za 'l\lellte z• e uWlfl o " . . . • . 

1 SZ t a e O w „ t J, t.C PV"Cd „v ISO do 409 Nbotr>lków pod.·zas gdy w r oku ubie. p . lh '. zgo.rlz1ła s1ę,11nnti e6'k?- N1eztann ~ob1~a 
bytu u swego znajomego Bałelka w lero mie· ł O<Wał ~-..1 •600 oddaliła się, Je CY. nielfluco pet~ucił-. ~rach!ane nte. 
szkan"' przy ul. Zan*oweJ 13 kk>ł skradł inu li )'1Jl prac 0 

l""_. • zwykł• sdeta„mo--'e i -•JmUa, łe •suhił• so :r.ł 
zeiarek I kilkanaś-cle złotych w 1ot6wec z kle-- PQDZIAl.. KREDYTóW NA BUDOWNICTWO i nie ma • r.9 wródć ® don111. Proeiła 'Więc p. Al. 
szeni ubrania. MIF..SZKANIOWE. o poiyczmie kilku :złotyda na podr6ł. N~lwna gu. 

-~ <!p<>dyni na dalsze jej napbyw•nla połyczyła .1~. 
PA BIANICKJ PORADNIK KINOWY. W il'Okta bleitcrm Bank Gospodautwa Krajowe., iinirneJ o90ble 25 zł, 1 tym, łe r-...em IXll"• do „ma. 

•· .„"" 112· 

Oświa towe przy ul. Od11ń~'ki ej fi'·m pt. „Ubó- go P'%YU!i&ł Z gieir1J0wi 30.000 zł dotacji na cel e r °"" jęt'k.u", ~dzie tr.arai piaitifJ.e odbierze. W trukdc 
stwiana„ z Martą Egger t • Kiepurową w roli budowy. Suma ta jest zupełnie niepro~rn rcjonalna tło ~zyib.1nvania się dn poJ.róiy, niezoajoma wy.3Zła „po. 
~lównej. Na®rognm :rygodnik dfwi~owy. ~: 11ń oibeam.c sgłobilo się kilkWUlstu peten~ i 1cTy111 ić~wne ?.Cęy" .i. •• wj~ej nie pcrwróciłL 

AT-a. - · -~'""' · - ~~ , · ~twJs1t1Hi•49.ooo~Jwir.i~~l.fl„łl.Jd!Un++oni111U· 111· 11111u··blatW•":łli' ·i~·am·R!--s:h•••••••••••••••• 
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Cer ie -mauzoleum księi1„y de Nassau Sześć slrzulów do ąórniku 

K ROSJI NAD RENEM 
alĄ ' TA WYDALONEGO SUBLOKATOr&łA 

Ł E W kcpalni Angevillers (Algrange, Fran napastnika wypchnąć za drzwi. Grabiasz 

' . • ir~ł~~;h~;~~~~~/~r~~:w~It~1~~~1~~' 8 ~!~~~ ~(;izą~rpaa7b1~0~~\a~~a~~~~;ie;i~i~,~~~~~~ 
· wstrząsnął do głębi całą kolonią, gdyz o- mym kierunku i dotychczas nie zdolano go 

W - • • k I • • d i "" I tiarą dramatu padł od dawna tutaj zamiesz- odszukać przez żandarmerię. Ciężko ranne-

gml//l),„~,a~a o ODlił //l) m I ran o.., kały górnik polski, 44-letni Grabiasz Fran- go Grabiasza opatrzył natychmiast zawt0 „ „ ~„ „ . n. ciszek, ojciec trojga dzieci, któory w czasie zwany lekarz, który polecił odw ieźć diar!'. 

Wiesbaden, w marcu. bowiem w rok po ślubie, w 1845 r. w nad- kolonii rosyjskiej w Wiesbadenie, gdzie do 
dziś urzęduje stale pral\vosławny pop. Z 
czasem w sąsiedztwie cerkwi powstał cmen 
tarzyk, teraz smutny i opuszczony. Obok 
wspaniałych pomników, o które ni•kt nic 
dba, zupełnie skromne drewniane krzyże. 
Napisy dwujęzyczne, niekiedy tylko rosyj­
skie, tylko niemieckie albo nawet francu­
skie. Wiele na1zwisk niemieckich, znamionu 
jącycn t. zw. „Deutsch-Russen", lub przy­
jaciół czy powinowatych Rosjan, miesz!ka­
jących i zmarłych w Wiesbaden.ie. -
Otwiera szereg dygnitarzy generał z cza­
sów napoleońskich, baron Karol Fryderyk 
von der Osten. Spoczywa tu także minister 
carski, hr. Woroncew-Daszkow, dalej bra­
tanek Lwa Tołstoja, daleki krewny gen. 
Rennenlkampfa, z·nanego z wojny świato­
wej. 

sprzeczki z Paprockim Kazimierzem z.ostał do szpitala. · 
postrzelony sześcioma kulami. 

Przyzwyczaifi.śmy się już do myśli, że reńskim pałacu Biebrich. Nie zmieniła je­
świą tynie wszystkich możliwych wyznal'1 dnak wyznania, jak to czynily niemieclkie 
można znaleźć w Paryżu czy Nowym jorku księżniczki w Rosji; niepocieszony małżo­
a jeże!! mówimy o emigracji rosyjskiej, to nek uznał za najstosowniejsze wystawić 
przede wszystkim rozumiemy pod tym sło- jej cerkiew prawosławną jako mauzoleum. 
wem emigrację rosyjsfką we Francji, zapo- Przy tej okazji spełnił równocześnie życze 
minając o tym, że bardzo dużo Rosja'n żyje nia licznej IJ<olonii rosyjskiej, która odczu­
równicż w Niemczech i wstępuje tu nawet wała• brak własnej świątyni. 
clo bojowych, antykomunistycznych :Hgani- Przedsiębiorczy Adolf obrócił na ten 
zacyj. Na pewno ró-.vni0ż mało kto 1

11.:ie, że cel posag, jaki otrzymał od stryja księż­
najpiękniejsza cerkiew prawosławna w niczki, cara Mikołaja _ i w dziesięć Jat 
Nie~1czech stoi nad Renem, w Wicsba- później obchodzono uroczystą konsekrację 
deme.. . . . I cerkwi wedle prawosławnego obrzącllku. 

. Wiesb~den .~tał si·ę_ me ~ylko pr~ytuh~; Projektowaił ją architekt niemiecki, rzeźbił 
ki~m emigraCJ1. pow0J.enneJ. W -~ ·13czni Włoch, a wnętrze ozdobił pięknymi fres­
w1ększ~m stop:im skupiał ~rzed ";~iną. ary- kami malarz rosyjski Neff. Mimo to całość 
stCJikraCję rosyi_s_ką, .czł?nkow dvvvru.,..t ~ly- wywiera bardzo harmonijne wrażenie: w 
plomató'~·- .kto i zy :,Obie ten ~ąt. Ni~miec, cudowny sposób połaczono bizantyjskie 
rz:czyw1sc1c uroczy, szczegoln1c upodo- złocone !kopuły z toska~skim barokiem, roz 

bahw· b d . d k b ł . t Ik d 0 lewnym i miękkim. Wnętrzu nada1j e ton ra-
. k' ies ~ en ie ?~ Y. me Y ~ uz r - czej renesansowy niż bizantyjski ikonostas 

"~s iem.J\1
1 
~:.ny JU,7 zymianom po nazwą i śficzny sarkofag przedwcześnie zgasłej 

" q\~~exv'Iall iacae t. ł . t 1. k . t a księżnej, z kararyjskiego białego marmuru. 
·v w. s a się s o icą s1ęs w ~ 

Hessen-Nassau, którego władcy wywodzili Około cerkwi skupiło się odtąd życie 

Kawailek Rosji, przeniesiony nad Ren ... 

Kolonia rosyjska w Wiesbadenie Jiczv 
jeszcze teraz około 70 osób, przeważnie 
biednych, starych i schorzałych, którzy cze 
kają na litościwą śmierć. 

A. G. 

---ooo- --

Paprocki Kaz. także już dłuższy czas 
zamieszkiwał w Algrange, lecz w r. 193~ lfi•~!!'!~~~~~~;,::~--:::-i 
opuścił kolonię, a w r. 1936 powrócił i za­
mieszkiwał przez dwa Jata u Grabiasza. -
Z niewiadomych dotąd powodów Grabiasz 
wypowiedział Paprockiemu mieszkanie, co 
ao bardzo rozgniewało i w tych dniach po 
~ypiciu kilku kieliszków, Paprocki udał się 
do swego mieszkania a uzbroiwszy się w ~e 
wolwcr, poszedł do swego byłego gospo­
darza, którego zastał w kuchni z całą ro- ! 
óziną. W międ.zyczasie żona Gr.abiasza wy- \ 
szła z kuchni 1 w tym momencie doszło do . 
straszneao dramatu, gdyż Paprocki wydo­
był rewglwer z kieszeni, oddając 6 strza­
łów do siedzącego przy stCJi~e Grabiasza, 
który, będąc ciężko zraniony, zdołał jeszcze 

• 

IL. 
ZASTOSCIWAlłlE: 

GRYPA. PRZEZIEllENIE 
IGLE GŁOWY. ZEBOWa~ 

~clalde emPnainvcb pr-icow •en. lal& .KOGUTEK· 
GĄSECKIEGO 

.;.. w~ .h!QlelllClll.,.. w TOREBKACH 

Już wszędzie nabyć możesz serię znacz­
ków pocztowych Pomocy Zimowej. - Kupując 

je, pe magasz bezrobotnym i ich dzieciom. 
się z dynastii orańskiej. Ostatni samodziel­
ny „suweren", Adolf de Nassau, miał nie­
szczęście w wojnie austriacko-pruskiej sta­
nąć po stronie Austrii. W rezultacie musiał 
opuścić piękne miasto, w którym wystawił · " · N i e m c y 
sobiepałacw.sty1u.czynszowej 1kamienicy 1- W6/:>dru1-ąca i ·gla - · • . amerykftńscy 

do ojcz1zn .. ~ o typowo burzuazyinym wnętrzu. Dokonał . 'z: I w r a ca I ą 
życia na wygnaniu u swych luksembur- pszeszlu z mnlk1· do dz1·ecku skich kuzynów, a księstwo przypadło Pru-
som. W Milwaukee bawi od pewnego czasu cy czeka ich praca, gwarantowana przynaj-

życie tego mieszczańskiego księcia łą­
czy się ściśle z cerkwią prawosławną na 
Górze Nerona (Neroberg). Otóż bowiem 
nie tyl'ko carowie rosyjscy szukali sobie 
małżonek w Niemczech: czasem działo się 
naodwrót. Młody, przystojny AdoH znalazł 
sobie towarzyszkę życia w osobie osiemna 
stoletniej córki księcia Michała Pawłowi­
cza,brala Aleksandra i Miko/aja I. 

Maria Tozzo, zamieszkała w Nowym I Lekarze wobec tego przypuszczają, ie J. Bue11k, agent rządu niemieckiego, który 
Jorku, zauważyła niedawno temu w ple- igła podróżowała po całym ciele i wreszcie aigituje bezrobotnych Niemców do powro­
cach 10-miesięcznego dziecka, obok stosu utkwiła w dzi0cku będącym w łonie matki. tu do ojczyzny, gdzie wedh1g jego obietni­
pacicrzowego, wielce podejrzany guz. Za-

mniej na 2 lata. · 

Bezrobotnym Niemcom ofiarowany jest 
przejazd do Hambiirga za 35 dol. i opłace­
nie wydatków połączonych z i:;odróżą do 
sumy 75 marek. wezwała więc do dziecka lekarza, który, po 

Młodziutka ksieżnicz!ka Elżbieta niedłu­
go jednak błyszczała w zwierciedlanych 
s.alonach niemieckiej rezydencji; zmarła 

zbadaniu, orzekł, że w dei~e dziecka znaj­
duje się igła. Natychmiast przeprowadzo­
no delikatną operację i z ciała dziecka wy­
jęto iglę. Igła była zardzewiała i znajdo­
wała sie w ciele uszkiem do środka. 

Wó\~czas matka przypomnial sobie, że 
w czwartym miesiącu ciąży, poc uła ostry 
ból w nodze. - Miesiąc późi · j, prosiła 

. męża, aby obejrzał jej nogę, która w pew-
DLA KASZLĄCYC~ I OSf~BIO~~CH i nym ivicj.sCI! była ą~nal Mąż jed~ak odłożył 

L E •~ I A KE~K Rs~~ k~ --0g.lęd~iny, a '"'.krj)(~e potem eam T()ZZO za-
l. •!>teki- Droirul• pommała o bolu. 

RYSZARD BRAUN 

HURAGAN 
W SERC ,I 
Powieść 7 

farcze policyine 
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Zbliżanie s:ę do przestępcy za 
osloną tarC/ 

Niestety, plany Johanna S?'Clliły 

o dziesiątej zajechała przed willę 

i raptowny sygnał klaksonu wezwał 
lodyjinym hal-la-Io! 

na panewce, gdy 
wspaniała limuzyn:i 
go trzy1krotnym m~-

Z okien i z balkonów wychyliły się głowy studentów, 
zelektryzowanych niezwykłą wizytą. Między nimi nie 
było jednakże jasnej główki Ewuni Kalinowskiej. 

- Czy jeszcze nie wróciła? - dopytywal kolegów 
Johann, narzucając na smoking czarne palto i zbiegając 
po starannie wyf·roterowanych schod.ach, na dół. 

- Owszem. ·wróciła, tylko tak zmęczona, że już od 
godziny śpi. 

Kirchoff raptownie zwolnił kroku i przez ogród, pa­
chnący różami, przeszedł już niezwykle dystyngowanym 
krokiem. 

Poza białą siatką ogrodzenia paliły się światła wspa­
niałej limuzyny. 

- Witaj, młody przyjacielu, - uśmiechał się piękny 

nieznajomy. Pozwól, że się panu przedstawię. Jestem 
Langle. De Langle, Jeżeli woli.sz. Albo jeszcze: Baron de 
Langle. Ale to najmniejsza. W demokratycznych czasach 
żyjemy, nieprawdaż? Poza tym, w czasach tak przeraźli­
.wie nudnych, że nie dziwil'byim się człowiekowi, któryby 
zabił się tylko dlateg'.J, że go już nic nie może wyprowa-
dzić z apatycznego uastroju. 

- Jestem Kirchoff, syn przemysłowca z Berii.na. 
Jechali, miilcząc, przez sławną drogę, łączącą Wersal 

z Paryżem. Połyskujący asfalt jezdni błyszczał w świetl e 

samochodowych reflektorów. Drzewa lasów przydrożnych 
piętrzyły się bujnym liściem gałęzi i szarzały równymi 
szeregami pni. . 

W milczeniu mijali słabo oświetlone miasteczka 
i w kilkanaście mi111.1t potem wślizgnęli się nieznacznie 
w uliczki przedmieść Paryża, by wreszcie wjechać w mo­
rze różnobarwnych, gasnących i zapal.ających się neonów. 

Samochód zwolnił biegu, wtłoczony w sznur in.nych 
aut. Gdzieś, z boku rcnbłys!a wieża Eifla zygzakiem świ;i­
teł i zgasła, po czym wytrysły w górę fontanny og1i szt:1-
cz.nych i rozsyp.ały się po calLitkiim ni,ebie tysiącami różno­
barwnych kul. 

Johann patrzył z 7achwytem na ni·eznany Paryż. Pa­
ryż nocnej zabawy. Je.kie żałował, że nie było z ni•n 
Ewy. 

Baron z.a to nie zwracał nawet LI\\'agi na bulwary. J :::­
go ręka czujnie manewrowała ki·erownicą, a oczy nie od­
rywaly się od natłoczonej jezdni. 

- Podobają się panu fajerwerki? zapytał chłopca 

-. 

PIEAUJZ\f iCIGACZ 

i nie czekając na odpowiedź zatrzymał samochód prz~d 
restauracją. 

- Tu zjemy nasz obiad. 
- Dziękuję painu, ale ja już jadłem. 
- W pańskim wieku umiałem zj<eść trzy obiady pod 

rząd. 

W wielkich salonach, wysłanych czerwonymi dywa­
nami, zebrana była najwyikwintni1ejsza publiczność mii;­
dzy.narodowego Paryża. Str'ojne suknie pań i f.raki męż­
czyzn odbij.ały w lustrzanych taflach ścia1n i sufitów. 

Starszy kelner pr teprowadził ich do stolika, przy któ­
rym siedział wytworny pan. 

Zaraz też przy nich znalazł się piwniczy w zielonyT:1 
fartuchu, z notesem w ręku. Panowie poważnie się nan­
dzali nad wybor-em win. Nad ich gatunkiem, smakiem 
i mocą. 

Johann był przytłoczony wszyst1kim, co słyszał. Dc:­
tąd nigdy nie zastanawiał się, w jakim kieliszku pije i cJ 

pije. Daty win nie interesowały go wcale, a o tym, że egzy 
stuje szampan natura~ny, nie musujący, nawet ni·e \Vi~­

dział. 

Siedział, u&miechJjąc się niepewnie do obu panów. 
Był oszołomiony. Na 37częście kilka łyków jakiegoś ogn:­
stego nektaru dodało mu śmiałości. I za chwilę · chłopie.: 

śmielej się już rozglądał po kobiecych dekoltach, któ-~ 

działa'ły irównie oszah~1iająco, jaik mod.n.a bu·Jwarowa piJ­
senka, grana przez zr spół murzyńsk iej orkiestry. 

Cóż dopi1ero, kiedy o pierwszej przyj-echali do nocn:!­
go lokalu na Monparnassie i usiedli w pierwszym rzędzi.~, 
przed s.amą kurtyną! 

Było ich dwanaśc'.e! I wszystkie bardzo piękne. 

I wszystkie godne n.1jwiększego zachwytu. Nie miały :n 
sob:0e nk. Dosłow;iie nic, oprócz kwiatów we włosac!'J 

i przepaski n.a bi·odr:ich. 
Szczególnie ta, klćra pąsowe róże wpięte mhl.:i 

w czarne loki, podobała mu się najwięcej. śpiewała i tal'I­
czy!.a: A potem zeszł:t na 'salę i podeszła do kh stolika, 
ofiarowując kwiaty, wyjęte z włosów. 

Baron rzu.cił na !ac\ sto franków za nadwiędnięte g::i­
łązki, po czym odwrócił się do swego przyjaciela, ni ce 
zwracając więcej uwag\ n.a piękne kobiety, które zupeJ .. 
nie go nie interesowały. 

A one tańczyły icraz w czarnych pantoflach i czar­
nych rękawiczkach, piękne i kuszące, jakby rodem był~· 

z samego p·iękła. Szc:zególnie przyczepiły się do mlode­
go, rudego chłoopca. Kusiły go. Krążyły woikoło jego sto­
lika. Podsuwały mu pod same oczy białe i śniade ramio.-

Sprawa ta zainteresowała wielu Niem­
ców tubylców, a szczególnie bezrobotnyc'i1, 
w średnim wieku, którzy utracili nadzieję, 
że doczekają się pracy w Ameryce. 

Zgła1szają się oni licznie do Buerk'a i 
do tej pory już 20 rodzin wyjechało do Nie 
miec w nadziei znalezienia tam lepszego 
kawa!•ka chleba. 

na; drobne i pełne piersi ; smukłe i krą1głc nóżki. 
Johannowi było coraz goręcej. Już kilkakrotnie wy­

cierał pot z czoła i przełyk.al ślinę poprzez zaschnięte 

gardło. 

Na szczęście, baro;1 de Langle, choć sam zblazowany 
i sarkastycznie uśmiechnięty -- umiał zrozumieć młodośf:. 

Więc w pewnej chwili nachylił się nad uręczonyr:i 
chłopcem, szepcząc mu coś n.a ucho, przy równoczesny1n 
wsunięciu kilka setek do kieszeni. 

- Ależ, pani1e bai·onie - bronił się słabo Johann. 
- Jeszcze nigdy w życiu od nikogo nie pożyczałem 

pieniędzy! 

- Niech pan je bierze bez skrupułów. Dla mnie niie 
mają one ani znaczenia, ani wartości. 

- Zwrócę je panu, jak przyjedzie wujaszek Krafft. 
Tym powiedzeniem godził się J·ohann na pożyczkę, 

pomimo, że wychowany był w zasadach sk rzętnej oszczę­
dności; wśród ludzi, k!órzy z pewn ością w tej chwi:li gre­
mialnie i solidarnie potępiliby go. Nie chciał myśleć o ro­
dzinie Kirchoffów i Kiafftów, sięgając po nowy kieliszek 
szampana. Był to już szósty z kolei po czerwonym por!t', 
trzech Vouvr.ay'ach i czterech Armagnac'acr 

LIST OD MATk 

Okropność, jak ci rodzi.ce lubią wtrącłl1: "''Y au vv~z.y·· 
st·kiego - biadała Ewa, odbijaJ.ąc tenisową pHkę. Treno­
wała dziś, już od godzfny na korcie tenisowym, przyle1ri.­
jącym do wielkiego, starego parku Mari i Antoniny. Po­
mimo zmęczeni.a i upału nie umiała pozbyć się uporczy­
wych refleksji, jakie narzucał jej list otrzymany z d8rnu. 

List od matki. Wszystko się w niej 'bu ntowało na ::1-

mą myśl o rndach i planach na p;zyszłość , które wyp :!­
niały cztery, bite strony niebieskiego .arkusza papieru, 
pachnącego modnymi pe;fumami. 

Zaabsorbowana myś.Jami Ewunia przegapi.la już d·,·u­
gą piłkę. 

- Czy pani jest zmęczona? - zapytał trener. 
- Och, to nie o to chodzi. Proszę, niech pan podail 

dalej. 

Poirytowana uwagą i podniecona spojrzeniami Ma·. 
ka, który przysiadł z boku n.a ławce, rzuciła s ię z impe 
trm do gry. 

Udał się jej jeden i drugi bac'khand, po czym zaser 
wowała ostro, śmiało, nad samą siatką.. · 

- Brawo. 
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---~--1111G„RJPIE ... _ 111i•KATARZE...a ____ 1 Naturalnie w A~!~ gd!~~>r~u~o~s~ę::'t:c jak dzisiaj ozon, 
j czeJ? Zapewne czytali więc pat'istwo, że jakieś składniki, przy wdychaniu których 

UB~ l f ~ I ~ l j [ 
' 
I 
uczeni amerfka~'lscy pas.tan owili zakopać człowiek jednocześnie nabierać będzie uczu 
głęboko w ziemi w speCJalnie skonstruowa cia syto~ci. 
nej butli, czy skrzyni, czy w czymś podo- . I właśnie z tego względu współczuję mo 

) bnym wszystkie wytwory nasze, niejako do 1m potomkom za dwa tysiące lat i pragnął 
y 

9
r.. ~Hku wrerszach ~vody naszej c~wi1'.1izacj~ a to.\~ tym ~elu, bym, aby im przekazać na pamiątkę kilka 

• aby za dwa tysiące lat owczesn1 uczeni, na solidnych potraw, których jedzenie sprawia 
Sp.rawa up:zątania ulic stolicy urosła si p_ra-pra-pra-prawnukowie, gdy odkopią nam dzisiaj tyle przyjemności. Należy więc 

>~tatmo do miary „zagadnienia", któreao ; ten rnteres, mogli szybko i łatw0 zoriento- do owej skrzyni, urny czy co tam Amery-
11e można we właściwy sposób rozwiąz~ć. j wać si~, że żyliśmy my, ich pra-pra-pra- kanie zamierzają zakopać włożyć pięknie 
\1' a pozór wydaje się, iż w miarę otrzymy- pra-pradziadowie. przysmażony befsztyk po angielsku na ma-
Nania przez \Varszawę nowych ulepszo- I 0 , . . sełku, golonkę z grochem i kapustą, porcję 
iych bruków, w miar . ukladani·a' r1a er ·-1 si~.tccznie oboięt_ne by powinno b~c, fi I ' k ł t · k' t N 
eriach 1n1·asta bet{)noęw eh chod111·kpo' } i· c_o_ b~. dz1.e za c.lwa tysiące lat, ale. obawia.- . arnw, . awa soczys el szyn i i . p. o, y w 

1 
1 to najważn iejsze, należy naszym potom-

;ładkich jezdni - utrzymanie cz st.ości ta I n~y s'.ę, ze moie coczesne. szcząt,ki zarum'.e nym przekazać ki•)ka butelek, aby wiedzieli 
e się coraz łatwie'sze W y · t ~ · 1 nią. się ze 'A'.siydu, na my8l co 0 nas powie co piJ·aliśmy. Aby wiedzieli i - zazdrościli 
edna,k cz sto" 1

1

• : 

1 
rózeczywis osci 1

1 

dzą potomni. Przecież ci ludzie nie będą się y se u 1c 1 p ac w warszaw- · d 1. d . . . . nam! A więc należy zostawić po butelce 
·kich nie ulea . . 1 . pos1a a I ze z um1erna, ze ludzie w dwu- ódk. t I . . b' k 1· 
jomo uleps:::.zoanzem1am~ na hep.sze. l~ak w1a- dziestym wieku nicz. ym innym nic zajmowa- w i, s ar o, przę rn u, ś iwowicy, staro-

' naw1erzc nie u iczne o· li się 
1 

· . e bT . . . winu, koniaku, wina węgierskiego, wina 
;zyszane są przy pomocy taboru z. O. M., ' .11~ mn .go ro 1 1: ~ ni.czym 1~rnym nie czerwonego, butelkę piwa, może być pil­
.li:~ce zaś i place o bruku nierówn h . ,_ ' my~leli, J~k tyi.ko ~worm: ze tak, Jak przed zner, słowem całą galeryjkę szlachetnych 
fają się pod opieką do0zorców z b\1 znt· I tysi.ącami ~at, tak 1 po tysiącach lat uważa~ tru. n.ków, które podniebieniom naszym spra 
:iozorco'w d·omowych z o M . d .. k ., UO II, ze. wzaiemnych spraw ludzkich nie mo-je na w ra- · . ł w1a1ą tyle rozko·szy. Gdy potomni skosztu-

Nr 70 

Z Wilna donoszą: ogrankzoną zd•olność kierowania swym p•J 
W Sądzie Apelacy}nym odbył się pro- stępowaniem. 

ces karny, którego przedmiotem był.o okrop W Sądzie Apelacyjnym morderca przy 
ne morderstwo, dokonane w lesie koło wsi Zlrlał się całkowicie do winy. N a zapytanie 
Skiersaboły, w gmin·ie trockiej, w powiecie przewodniczącego sądu, dlaczego zabił żo 
wi1!1eńsko - trockim, przez Piotra Kurmiana nę, odparł: „Ona mnie kopnęła n0gą". Z 
liczącego lat 32. Zamordował on w straszli~ dalszych odpowiedzi wynikało, że „łajała" 
wy sposób swą 28-le~nią ~onę i 6 lat liczą- go, że „była dwa razy silniejsza" od niego. 
cą córe~zkę, posłu&u1ąc się. bagnetem jako Jak wiadomo morderca na pewien czas 
narzędziem. zbrodni. Sekcja wykazała n~ przed dokonaniem 11brodni zaopatrzył się 
zwłiokach z~ny, 12 rain, na zwłokach córki w bagnet, który stai'.le nosił przy sobie. Prze 
20 rnn od c10sow, zadanych bagnetem. wodniczący zapytuje: „Dlaczego oską.rżo· 
. , P~w?dem zbrodn_i było złe pożycie mał ny nos ił bagn·et, przecież nie jest żołn ierzem 
ze.nskie .1 proces o alimenty, przyznane Kur lecz rolnikiem?" Oskarżony: „Miałem wro­
m1nowe1 przez sąd grodzki w Landwarowie gów". 
w. kw~de. ~o. zł. mie~·ięcznie. ~urmin ob.a- . Na uwagę przewodniczącego, że zabita 
"".1ał się, 1z. zona, ktora wdrozyła prze<::rw miała rany •na plecach, z czego widać, że 
niemu. krok.1 eg~ekucyJ,ne. i uzyskała .już do- nie ona była str:o,ną napadającą, oskarżony 
konan_ie opisu Jego . mierna, 6 ha roll i z ab u odpowiada: „Nie wiem". N a pytanie dlacze 
d~wan gospodarskich, wyzuje go z oj co- go pastwił się. nad dzieckiem, odpowiada: 
w1zny. . Nie wiem". Więcej dzieci nie miał. 

Kurm111a sprowadzono •na ławę oskarżo Sąd Apelacy}ny skazał Iformina na dzie 
nych z. więzienia Łukiskiego. N a roz,prawle sięć lat więzienia, (wyrok pierwszej i·nstan 
zbro.dmarz wyk~zał zup~łny brak 0dczucial cji opiewał na lat 12). Sąd uwzględnił stan 
całej ~·rOzy sweJ. zbrodni. Poddany on byt silnego wzruszenia oskarżonego w chwili 
badan10m psychiatrów, które wykaza!y nie 7Jbrodni. 
dorozwój umysłowy i w znacznym stopni-u . •ie wielkich opaci, . . . .t ; I zna inaczei za atwić, jak przy pomocy za--. · ow me s aJe na wysoko-, !<>ad . łk ł b . . lk . b .. ją kieliszek starego koniaku - oszaleją z 

ki zadania nie z owod brał i~. Y · pa ą w e · ze me ty 0 me ro 111 a d o' · · łt · od k ' 
Nania techn1·czne! ł .ub z' 'ou Mprzygloto·- j' nic w kierunk.u prz.cdłużenia życia człowie- z z r sc1 I zaczną gwa owme pr u owac M I I I • I k h • 

:;>O s LIZ y ... a e L ka al ee . ł . ł k k. ' a•'lko.hol. Tylko, że niewiadomo, czy wów- n o e Dl o alo r slry c . o w 
1iemożliwości szybkieao ocz szcza' n1' do ' < e prz .1w.me, c~ Y wy si e ierowa;i czas będą 1·eszcze in · b d · · U · 
1aa)e zmieniaJ·acych S1:>1·ę warur11kó kl~ - na mas?w.e usm1.erca111e młodych, zdrowych W ' mee, czy . ę Zie 1e-

1:> • w ima w pełni S!ł ludzi szcze żytko na żytniówkę, czy będzie je- Dziecko odebrano wg&•tPpngm redzl~om 
t~cznych. Z tych motywów wynika, iż ko- · szcze„.. „.~ ._ 
11eczne jest przeprowadzenie naj'.lzybszeJ Ale. to. są te rzeczy, których nie chciał- Ale właściwie z jakiej racji mamy się Z Poznania do.noszą: turniczy tryb życia. Ojciec u.pijał małeg1J 
:eorganizacji sposobu uprzątania ulic war- bym W!dzieć w pamiątkach, jakie Amery- martwić tym, co będzie za dwa tysiące lat? Na skutek wniosku Izby Zatrzymąń w chłopca, wyrzucał go na noc z domu, tak, 
>zaw&kich, w kierunku dawnego systemu' kanie mają zostawić naszym potomnym. A Pomaniu, sąd grodzki, oddział dla nie~et- że chłopiec sypiał pod schodami, na stry-
>p;ząta~1!a naw~erzchni, to znaczy przerzu- teraz.? .tych rze~za~h,_ które. należał::Jby zo- GARNEK. nich powziął uchwałę umieszczenia w za- chach i t. p. mieiscach. Chłopiec sam zgła· 
:1c częsc obowiązków tej kateaorii na do- st~w1c 1m. Tuta1 naJezy sobie zdać sprawę Józefa Klimek i Helena Kaczmarek, są- kładzie wychowawczym 9-letniego Leona szał s ię w Izbic Zatrzymań, gdzie wyraźnie 
zorców domowych. t> z taktu, że za dwa tysiące lat życie człowic siadki, żyły ze sobą jak p.ie11 z kotem. Stale 1 Wójcika, syna Stanisława Wójcika z Pozna powiedział, że tak żyć nie może, gdyź oi-

* * * ka będzie zupełnie inne niż obecn·e. że kłóciły się i awanh1rowały, aż wreszcie nia. ciec go upija, niemiłosiernie bije, awa,nłuru-
człowiek pozbawiony z.ostanie wszystkich Klimkowa postanowiła „wykończyć" Kacz.: Jest to trzecie dziecko, które odbiera się je się i nie dba o niego. Chłopiec chodzlł 

, . Celem wyrównanfa poziomu wysoko- obecnych ułomności. że będzie również zu markową „dokumentnie". W tym celu p-=- rodzicom i umieszcza w zakładzie wycho- niemal zawsze głodny. 
s~1owego zabudo,~y sąsiadujących z dziel- ~e!ni.c inaczej ~dżywia.ł si~, niż my: że wła- wnego dnia lutowego poświęciła jakiś wiei wawczym, gdyż rodzice prowadzą złodziej życzeniu chłop<:a stało się zadość. Po~ 
nicą Marszałka ultc: Polnej i Marszałkow-j sc1w1e wcale me będzie s1~ odżywiał. Z ca- ki garmek, na:pefniła go cuchnącymi nieczy- ski, nienormalny ·i w wielkim stopniu awan sta1nowiono go <J·ddać do Zakładu Wych<r 
s~iej na odcinku o<l Pl. Unii do Al. Józefa lą p~wn'()ścią. będą jakieś mikroskopijne pi stościami i zawartość tę wylała ;na Kac:łmar wawczeo-o. 
Piłsudskiego, . ~vzgt. do u!. Litewskiej na, gułk1,. któryc~1 po!-knięci~ r?z. na tydzi.c1~ po- kawą, niszcząc jej odzież i t. p. Ił Jl D I o •U Jl 6' I u. -----------------
M~rszałkowsk1e1 - Wydział Planowania l zbawi człowieka przysz.osc1 całkow1c1c u- Sąd Grodzki skazał Józefę Klimek na ft Hl '1 ft NIEDZIELA, 12 MARCA. 
M~asta ustalił 'vvytyczne, w zależności od czucia głodu. Albo nie będzie nawet i tych trzy tygodnie aresztu. Warszawa I (Raszyn) 
których .mają być wznoszone do określo.nej tygodniowych pigułek, a po prostu w powie Jerz.y Krzecki, SOBOTA, 11 MARCA. 1 I Inne Rozgłośnie Polskie. 
wysokcsci budynki mieszkalne. Warszawa I (Raszy'tł) . 

•:• * * Ukarnnv oszczercg zn bez·podsluvsne oskarżenie . 1
. in.ne Rozgł~s~ie Polsk~e. . ' J:it i::e;;:era~:yn~' wykonaniu orkiestry Ro1~ 

wni~;~1;:k~J~ł;1;~~~~~~ i~~~t~~~,w~o~= 0 i łf 1 i iJ ~~ ~Plif ~DD [~ IBl.~D ;ńl' I ~::! ~~:;r;l~!b~~~lne~o\~Er~~l;~w::::r:! ::~ff~~~1i~:~j~{ waża możliwość uruchomienia nowej linii · ii. . - \il. · . 1~ ·. .Ir, . • Re>iglo:lni„ tow~~ , 8.30~13.00 KORONOCJA .OJCA śW. ~'\.!!! 
autobw:'°wej od Parku Dreszera w kierun- li 16.00 uzienni łudnie>wy (tnm&misjn z hczyliki św. Piotra w R zymie} 
ku ul. Zlo!ej w celu odciążenia przcpelnio- 16.08 Winclom fi g1Hpodarcze 13.00 Wyjilrki I pi5m Józefa Piłsudskiego 
n ''cl · t · h · f. ?Il t.: ronikn Jlteracka I 13.05 Prireglą.d kulturalny 

J 1 WOZO\V r~mwapwyc linii nr 16. -- z Kołomyi donoszą: przed którym oskarżył Matijczyk Rzepija, 16.35 Najpiękniejm kwartety i kwintet!' klasyków 113.15 Muzyka obiadowa - z Krakowa 
P.c11aclt? rozwazane jest dalsze przedłuże- Pxzed S;:idem OknitiOwym w Kołomyi ~kazał oskarż<:mego na 1 miesiąc aresztu i wiedeń l<lzh - z Poznanfn lUó Wazysikiego po trochu - audycja dla dzle~l 
llle w k1crunku południowym linii autobuso- ~jako odwoławczym toczyła sie bardzo cie- 25 zł. grzywny. Rzeplj bronił się, że o f?,k- 17.20 Powtórki natury - pogadanka (z Wilna) ' IS.o~ .Audrda dla "''' 
wej K" -0raz skierowanie ó I" ·· 18" 1 t -1 . . · · M 17.30 Duety Jan.a Bl'ahmsa 116.30 Rtdtal- fortopianowy 

." T •• · • • woz w 11111 „ 1 ·.rnwa sprawa z pry\'va n ego os <arzen1a me- cie, że atijczyk zamor·dował .polskich le- 17.50 Gospodarstwo a wojna pogadanka 17.00 ,,Złote guziki" - nowela Stanisłwwa Strumph. 
z P ... Un11 Lubelskiej przez ul. Rakowie- jakiego Michała Matijczyka z Serafiniec gionistów dowiedział się z opowiadania„. rn.oo Audnia dla wsi 1 Wojtkiewicza 
cką. * ! ,przeciw vVasylowi i Jt.istynie Rzepijom o samego Matijczyka. Sąd jednak stanął na l!l.30 Audy~ja db Polak61v za granlci . . 111.20 Po.dwie~zorek przy .~ikrofonie w wykonaniu 

* * I zniesławienie. Rozprawa toczyła sie na stanowisku, że ()Skarżo•ny nie może sie <br-0- 19.15 Koncert rozrywkowy w wykona~~ mr.łeJ ork1estr_r P. R. 1 m. - . . 

w celu ustalenia liczby ludności Wa.r-1 wn'.osek P.ełnomocnika os,karżyc:.ela "pryw. nić dobrą wiarą i że występek pomav~i.ania I ~łośni ~il~dej L~· Stu~:rzel'WlQ około I!· 18.2;:i: Chwila Biura 

sza w~ vVydział Ewidencji Luc.liwści spo-1 P·~.zy ~rz;vi~ch ~tw.artych. Oskarzony. Rze- zachodz.i nawet .wted~, gdy ?skarżony po-. 19.45. Przemów1eme J'.'""E. ~· k~<ly~n. Augusta 19.15-1?.~0 Prv.e;wn . . 
rządził we własnym zakresie spis lud n ości PIJ w J es1e111 19..,7 1 oku rozP'owszechmał po w tarza msynuaq e, ktorych p'erwot,nym au- / 20 2l0Up1l'!Wa z PWn1tr._~anu 0 ~J~u sWw. Pkmsie ~!1 1 . 19.20 „św„atła Wiecznego MtaSta" - rep<l'rtaz (tran,,.. 

ł v · 1\JT • · • k · k · · . . rymas o SM przemow1 z aty anu uu po • -
Vl7~rszawy na 1. 1. 1938 r. \.Vedług tego g os,.-;,, z~ ~ua tlJCZY .. w.czasie wal potsKo- torem icst sam .pokrzywdzc,i1y. Tylko do-1 sk.ich radiosłuchaczy I roreja z Rzy: 
sp;su ludność stolicy wynosiła 1 288 OOO u~ra:ns~1eh zss1c.rze11ł k_llku bezbron~ych le- wód praw.dy :nógłby uwolnić oskaiżonego j 20.35 Audycje informacyjne: Dzienni~ wie~z.orny, ~f).30 Utw(}r~ P.a~:minieg? - .Pł~ty • 
osób. '·V ro~~u bież::icym Wydział EwiclencJ·i g1on:stow polskich, ktorych wywabił z ka- od odpowiedzialności. Sad dru<Yiej instancji 12i.oo Koncert rozrywkowy w wykonaniu orkiestry 20.15 AudycJe mlonn~c!Jne: Zbiorowe w1ar~omośtl 

., 1 · 1 t · · · · k 1 · R · · i ·1 d · · · · • 0 · . . · ł <l • - 1 &p<>rlowe z RozgłosDJ P. R. Przegląd pol11yczny, 
me miał możności przepmwadzen!a spisu p :cy, w .~ o1 ~J .~1~ u ry:•Ja I. -~ep!J zg,os1 po wyzszył RzeptJOWi karę do 6 mies. bez I b.!!!!;~~1.Jn· -._!:_...:!!.._z1 Dziennik wicc70rny (20.40), wiado:uośd m~. 
na I s1ycznia 1939 r., opierając si

9 
jednak tez .o t}:rn pol~q1 l pr.zeciw Matijczykowi to I warunkowego aresztu i 50 zł. grzywny. 21.40 „Kurezę" - skecz (z Wiln3

) teorologiczne, Tygodnik dźwiękowy oraz Nus:i: 
na dynamice roz · · · t 1 czyry się dioc11odzen1a karne, które J. ednak 21.55 Przerwa I program na ju1ro 
. WOJOWej m1as a, wy.rnzu- umorzono aclyż okazało się że Mati1·czyk IM u M _„. '22.00 Ko.ncert roz.rywkowy - z Londynu ! 21.20 „Knlejdoslmp" - z Poz.nania (wykona Mkie. 
Jącej z:i. ostat·nie sześciolecie przeci~tny re- ' "' ' 12240 Mu2yka taneczna z plyt j 1 R ~ · · P ' sk' · · · ) 
Cztl" przvros.t '" \\'yso·kos'c1· 20 OOO, obec11e i· est Bogu d11cha winnym S:pokoi.nym rolni- 22 .5" p ·~gl d pr .str~Rsa .ono-wa <>z o~h1' oznan _!eJ id1n .. J J „ . . ~ . . . .. • - · a r~ ~ . asy • . . • . _ 21.aO „ cd 10 dla w!aystk1c ' - wern•a a'U ycJB t..i 

zaludnienie Warszawy można szaccwać na loem, którego v, prawdzie w czasie walk poi OFIARNOJCIA MOC6 J'fALł , 23.00 Ostatnie madomom d ziennika wieczornego i! Lwowa 
z górą 1 300 OOO mieszkańców. sko - ukraińskich wcielono do armii ukrai!l. MORZA WOLNO$C JIC UT~R.HALI I kom1;1nikat i;n?teorologi~zny. . . . 22.20 „Kalejdoskop" (d. c.) - Pozna,nia 

skiej, lecz wys1a.no go wówczas na front "'> 123.0~ W1ad.omosc1 ~ Polski w Języku n1e.m1eck1m 23.00 Osraruie w1edomośc1 il7.ic·nn11ta „ el'111rn~r:o 
* * * b 'J • k. d Pł k d . . d 123.1"-23.S;:i Melodie taneczne - płyty J komunikat meteorologic7llly 

o,_sz.ebw1~ I óo~ł ~s urtokwa,_ g Jz1.e. w.zta e~ Łódź, 1'ak Raszvn. oraz: /23.05 Wiadomości " Polski w języku angielskim 
Na skutek częstych reklamacyj slużiby sposo nie m s s1ę ze nac z ~eg10ms ami. 1 1 0 K k · Tr • 2315 Program Warszawy Il 

rucl t 
· ' · · k. h d · Do · · · R · · b • , i 4. O on cert rozryw "OWY - z .-..atow1e • · • . . 

1U ramwaJOW m1e1s 1c o za wo zernu .r11es1~me r.zep11a yło P\l~yKtowane -:-- I 14.50 Łódzkie wiadomości giełdowe i odczyta111e, Ło tlz . ~a k łtaszyn . ora;:: 
hamulca elektrycznego „zwarciowego" zo- tw1erdz1 oskarzydel - chęcią wywarcia programu • 13.05 „Sroczk:>. l'tfarys1" - pogadanka dla dzieci 
stały zainstalowane w wozach tramwajo- zemsty, gdyż Rzepij został swego czasu ska , 18.00 Poradnik sportowy dla robotnik6w I 1!.40 Rezm~a muzyc~.na 
wych hamulce „bezpieczeńs twa", działające zany za cieżkie pobicie oskarżyciela na pół 18.1~ M?zyka ~ .płyt \ h.00 AudyC'Ja r<>hotmc'.lAI t · " · · · · ,..,, „,,. 18.2~ W1iidomosc1 sportowe lokalne 19.30 Utwory muzyczne 
au omatJ'CZlllE' tora roku w1ęz1en1a. WPtATY NA strGACZA !:.Oil!l l W..,. i.W~ , 21.55 Dalszy ciąg koncertu rozrywkowego 20.00 „W Myszy,nicckicj Pu>zcz;" - ~eiicton 

Sąd pierwszej instancji w Horodence, .P.KO. .\2()()8 22.55 Wiadomofci bieżtice 2C.10 Wiadomosci sportowe lokalne 

--·••MH•IBW&&ii.'llW!m'Ulml11WSEm· Dil'l"), lll{J'Jlłlmi<B3• .~i&R!iillmili1ti!!idill5ili!f&FE•l1i14N$1BOll.'IUB!.S:IWIBB&il!l--lll!lllE*illil:Bl•!lllfi--!łl---rn!Jil&fi@ł§1:mt:mJV.llW!mWfSll!ll5!1!•iahliłiiSll'811illilt'm!!llMlilltme IS'll*l:IB'R!łfll*M6&!a.;iW--••11-F1•*111i!il!ME'EaEl·tdWMllBll1DB•Ellilf!IP?!ih5 ••••• „.„ ···-----•z.11-Gill"•*ll•iiiii'ililill' -·· 

Ten pokiwał głową ze współczuciem. le! Bywają zbrodnie tak świet,nie zorgani- wia mnie -0 wielką przykrość, dlatego też l łym wzrokiem. 
- A więc, rzekł - „martwy sezon"? zowane, że stają się kopalnią złota. nie móg~bym zostać zbrodniarzem „zawodo - Na razie żądam od pa.na ty11ko z:isa-

DOSkOftftftt~ ~iQffj1_'-~Sł. Jeżeli ludzie są zbyt uczciwi, pan jest zruj- - Jestem d.oprawdy zachwycony, rzekł wym". Muszę więc z jedynego zabójstwa dniczej zgody. Nie jestem bowiem jeszcze 
ri ;; '1 nowany? Czy mógłby mi pan powiedzieć, nieznajomy. Pa1'iskie wyjaśnienia są dla jakie zdołam dokonać, wyciągnąć jak naj- zdecydowany, kogo mam zamordciv·:ać. l\rfo 

~ewnego dnia wprowadzono do mego co panu ma.że przynieść jakieś podrzędne mnie bardzo cenne. A oto propozycja, ja- więcej korzyści. że pan jednak być pewien, że zrobi~ t-0 ('.)-
gabinetu jakiegoś nieznanego mi czł·owiecz zabójstwo? ką pragnę panu zrobić: zamierzam zamordo Rozumie się samo przez się, że ofiarę l skonale. Okoliczności, broń i miejsce zbr ;;­
ka, który zapytał mnie uprzejmym tonem: - To zależy od wielu oko,~iczności. wać kogokolwiek. żądam od paina 50 pro- moją wyszukam z całą stara·nnością. Por- dni •będą tak dobrane, by s.powodo;vały wiei 

- A więc to pan jest tym, który opisu- Przede wszystkim - osoba zamordowane- cent praw autorskich clo artykułów, jakie t~el, któr.Y sobie przywłaszczę, będzie mu- ką sensację. A więc? Zg0da? 
je coclzie11. czytelnikom zbrodnie, dramaty go. No i, naturalnie mordercy. Wyobraża b~dz·ie pan pisał o mojej zbrodni. s1.ał .zawierać o ile możności, jak 1najwięcej - Pa1n chyba żartuje? 
milosne, wypadki i samobójstwa? pan sobie doskonale, że może tutaj ist.nieć - Co?! zawołałem, podskoczywszy na pieniędzy. Ukryję się stara.n,nie, zostanę a- - Sądzi pan, że 50 procent - to za du 

.Potwierdziłem. Rzeczywiście, pracowa- wiele rozmaitych odcieni. Jeżeli apasz, o krześ1'.te z wrażenia. Pan ma zamiar zam or- resztowany, adwokaci dowiodą mojej nie.po żo? No to zrobię panu mały rabat! 40 pro-
łem w tym zawodzie. Usłyszawszy moje po przezwisku „Czarna Głowa" zamorduje sta cl ować kogoś? czytalności i wreszcie z•o·stanę skazany na cent - dobrze? Nie? Przeraża pana ory-
twierdzenie, nieznane indywidium zapyta- rego rentiera, żeby mu zabrać jego oszczę- - Tak jest. sześć miesięcy, lub na_bvyżej rok. więzienia. ginalność mego projektu? A jednak idlk11 
ło znów, bardziej jeszcze uprzejmym tonem: dności - to to warte jest co najwyżej 75 - I kogóż to? Po odbyc·iu kary, odszukam mój skarb i b~ pana kolegów już podipisało. 

- Proszę pana, „czy zbrodnia jest obec centymów. Jeżeli jedna·k Beniamino Gigli I Jeszcze ,nie wiem. Zadecydujemy o tym dę żył bez troski. Wyciągnął teczkę i pokazał mi papier z 
nie w modzie" '? zagłębi nóż w sercu Leona Bluma na skutek później. Ale niech się pan a1ie obawia - to Poza tym jednak, zbr.odnia taka może z podpisami wielu znanych osobistości. 

Skrzywiłem się pogardliwie. Zbrodnia dyskusji politycznej (jest to oczywiście tyl- będzie t11.a pewno ktoś „waż.ny". Pan pe- dostarczyć wiele jeszcze innych źródeł ko- - Ha! Trudno! .rzekł wreszcie. Jeżeli 
„nie szła" obecn;e wcale. Można było po ko przypuszczenie) - to ja będę miał z te- wnie myśli, że jestem wariatem. Nic .podo- rzyści. Niech pan pomyś'.!i ilu ludziom dam pain nie chce -tym gorzej <lt\1 pana. Zosta 
prostu nabrać ob:·z~·dzenia do epoki. W tym g·O 500 wierszy coclzień wciągu sześciu mie bnego. Jestem po prostu zrttjnowany i chcę za1X>bić przez swą zbrod11ię ! Otóż od każde wiam pa1niu tydzień do 1namy·słu. Uprzedzam 
czasie, !ączyiem z v.'rodzonym poczuciem l siscy. Poza tym duże znaczenie ma bron. s ię ratować... go z nich zażądam 50 procent kh zarobku, jednak, że po tym zażądam 60 proce.n!! 
moralności żywe pragnie,nie widzenia co- ! Rewolwer - nic nic jest wart, tak samo, Pewnego dnia widziałert) chirurga, któ- tak, jak od pana. Społeczeństwo „zarobi'' Po miesiącu od chwili t-ej dziwacznej wi 
dzieii mych bliż.nich mordt,jących się na· I jak nóż. Ludzie interesują się ostatnio naj- ry zrobił operację. Niestety - chory umarł. na zbrodniarzu - niech więc i jemu da zyty dowie·działem się, że znaleziono trupa 
wz"jcm. Praszce postawić się na moim miej I więcej trucizną. Jeżeli chodzi o powody za- Innym razem widziałem atliwokata, który wy czę!ić swe.go zarobku. Obrobię więc kolejno pewnego znanego finansisty w opuszczo­
scLt ! Płacono mi ocl wiersza! I jeteli moje bójstwa, to stw ierdzić trze~_a, że zbrodnia ciągnął tyle pieniędzy z klienta, że nie po- agenta policji, który mnie złapie i zainkasu- nym domu w pobliżu Paryża. Domyśl;łem 
StP,Jienie radowało się na myśl, że ulice by! z zazdrości, straciła zupełnie swoją war- został,o mu nic innego jak tylko - rewo!- je za to premię. Dziennikarzy, którzy zaro- si~ zaraz że sprawcą był nieznajomy. Dłuż­
ły spokoj ne, a mieszl:an;a bezpieczne, tro.>-: tość. Jest taka bana;)na. Zresztą dużo za- wer. Widziałem również szofera, który.1Przc bią na opisie mojej zbrodni. Fotografa, któ szy czas nie moż.na byk> wyk.ryć zabój<:y. 
ka o chleb powszedni kazała mi pragn~c , 1 jrży od zn;czności winowajcy. Jeżeli da si.; jechał przechodnia. Te widoki właśnie µro- ry sprzeda do pism moje zdjęcia. Adwoka- Wrc:izcie po dwu miesiącach znaleziono ao. 
by codzie11 chociaż jeden człowiek zost<!ł po' złaoać w ci0gu 24 gcdzin - zdołam z tego biły we mnie przekonanie, że ży{;ie ludz~ie ta, który br-0niąc mnie - stanie się sławny. Sprawa ciągnę la się przez rok. Wszystko 
ćwi:irtowany na kawałki. Dodam nawet. ry wycit;,gn;;ć zaledwie jednołamówkl,! na o-t niewielką ma cenę. Ujrzałem wi~c nowe po Spadkobierców mej ofiary. Obliczyłem już s:to ,iak najpomyślniej, gazety miały o czym 
2yl( 1jąc miano sadysty, że im kawa~ków by, s~at:iicj kolumnie. Jeżeli jednak zbroc!nia le do dz i ałania. Postanowiłem sobie zrobić w p:-zybliżeniu, że doskonaly ten pomysł pisać. Nicstey, auto·r tpomysłu rnie przew1-
ło więcej, tym moje satysfakcja p:> '.': iększa C'.'.'i<'.na jest' tajC'mniq, jeżeli uczestniczy w majqtck za pomocą, zgładzenia ze świata musi mi przyniC'ść sto tysięcy. Warto w:ęc dział jednej ,okoliczności: mia.n.owicie tego, 
ła sic;. I n:ej za\·1oalowana dama na przykład, albo kogokolwi0k. Ja jednak ·posiadam tempera- cltyba ;potruclz!ć si\' trochę? że sędziowie będą ma~o wy1rozumiali i ska-

Wy:łożyłcm tQ wszzstkg nieznalomemu. tajemnicze a.uto - o! .wtedy jest dQ§.kQ11~~ :ment ~qkoj_ny1 ą ~am wi.ó.9k kn1,11i .e_rzyp_ra- Potakiwałem p<tlrzą·c n~ ·niego Qsłup_ia- ż.ą go n~„. kar~ śmi.er.,ci1 Tł. J, 
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Zycie ekonornlczn9 

Ambicja sportowa mJodzieży 
w ostatnich c,zasach osłabła. 

się w Katowi!i{lch międzypaństwowy mecz (mistrz Węgier) - Szajewski; średnia: 
zapaśniczy P<Jlska - Węgry. W ostatniej Frigyes Mohacsi (mistrz Węgier) - Ba­
chwili w składzie Węgier zaszły pewne I jorek; półciężka: Janos Riheczky (wice­
zmiany. Ostatecznie walczyć będą w po- mistrz Europy) - Krysmalski; ciężka: 
szczególnych wagach na.stępujący zawod- Oyula Bobis (wicemistrz Europy) -

BAWEŁNA. 
NotOwania : dni.a 1 O marca. 

NOWY JORK: loco 9.15, mara:ec 8.80, kwiecień 
8.59, maj 8.40, cze.-wie:c 8.28, lipiec 8.18, sierpień 

7.84, wrzesioeń 7.74, październik 7.74, li~topad 7.72, 
grudzień 7.71, styczeń 7.69 

LIVERPOOL: loco 5.40, marzec 5.08, kwiecień 
5.05, maj 5.03, czerwiec 4.92, lipiec 4.83, sierpiet'1 
4.77, wrzesień 4.71, paździ~rnik 4.65, listo.pad 4.61, 
grnclzień 4.61 stycrzeń .1,62, łuty 4.63, m.arzee 4.64 <lnicy: Gwóźdź. 

W Dzienniku Bydgoskim tlkatał się cie- Sport jest celem, i to jedynie celem, w waga kogucia: Lajos Bencze (mistrz W niedzielę reprezen tacja Wę1gier zmie 
kawy artykuł za1Slużonego pedagoga prof. pozaszkolnych klubach sportowych. Węgier) - Rokita; piórkowa: Bela Fecskc rzy się z reprezentacją śląska. Węgrzy 

Egi•ps.ka (Sakell.): loco 7.19 

BREMA: loeo 10.36, maj 9.62, lipiec 9.41, paż. 
Wojciecha Albrychta1 którego wyjątki po- Ministerstwo W. R. i O. P. wydało za- (mistrz Węgier) _ Marczak; lekka: Ka- wystąpią jako reprezentacja Budapesztu. dziernik 9.30, grudzień 9.30, strczeń 9.30 
dajemy: rządzenie zabrctniające młodzieży szkolnej roly Ferenc (mistrz Europy) - święto- Mecz ten odbędzie się w Łagiewnikach. 

„W ostatnich cz.asach coraz częściej czy- na1Jeżenia do klubów pozaszkolnych. ooo Walufg, d~Wlflzg h" akcie 
tamy w prasie zdanla staJrszych, zarzucają- Jeszcze chyba w świeżej pamięci mamy WAHANIA KURSóW PAPIERóW PAŃSTWO-
cych dzisiejszej młodzieży nieuctwo i złe ile to artykułów wypisano w prasie prze- J • • 9 1 

k WYCH. 
z~chowanie się w miejscach publicznych. ciw temu zarządzeniu. Jeżeli więc kryty- I WysCllJ dun· sk1ch p ywnc:ze w dz-iale pspierów pnnstwowych pano-w-ał 1111 

Kilka/krotnie czytałem w prasie uwagi kujemy zarządzenie ministerstwa, to z dru-1 U ogól nastrój ~pokojny, a kursy ksmaltowały się nic· 
j:ikoby głównym powodem tego jest zbyt giej strony nie rtarzekajmy, jakoby sport •• p111 m1• plgW111ak.s.mt fJAft„Ulll:.Lłlft1· 1 jednolide. 
\':iclkie zaihteresowa1n1e się młodzieży spor był powodem nieuctwa i złych obycza•jów. I z OBJ e li'zg ... „ u „ '1Jft z premió-wek Dolarówka u.trzymała się na USNI· 

km. Zupełnie nie podzielam zdania, że „Uzasadnioną będzie tu cierpka ~waga, w Paryżu odbyły się zawody pływa- przeciw111iqek do spotkania z Dunkami wy loi_i?·m poziomie,_ 3-proc. Poż. _l~we~t:cyjrna 1 emio;~. 
s·'ort jest powodem nieuctwa i obniżenia że publiczne (często w rażące.i formie) kry ckie z udziałem dwu znakomitych pływa- stawiono doskonałych pływaków francu- zruzkow~ła o. l.2:i z~,.~ 2. cn;i:Ja ob1cga,ła po cenie 
·' · • t k · ł d k I h • · 'V !'\O • • . • . • • ustaloneJ serie 1 enusJ 1 r6wmez odchylen kursowy cl: 

t o.5rczaJOW: łb b . d ( .. . bJ:' owa~1e d wda t z. shz _o nyc_ n~e ć m~ " • - czek duńskich, .wielokrotnej m1strzyn1 św1a sk1ch Pallarda 1 Cartonneta. nie wyk;zały, a serie 2 emisji były tańsze 
0 1 zł. 

, , port_ m~g. y y~ P°'~o em z. r~CJI swej 

/ 

ie cec ~ a me . ! n:oze Y . mezawo: ta Ragnhild Hveger i niemniej słynnej Inge W biegu na 400 m stylem dowoJ.nym 
<Hr_akcy1nosc1) odc1ągaima młodz1ez~ od na ?~ym środkiem pon1ze111a ~o.waig1 sz:'koły 1 Sorcnsen. z powodu braku odpowiednich Ragnhild Hveger przybyła do mety równo- LISTY ZASTAWNE COKOLWIEK SŁABSZE. 
rb, gdyby szkoła, na swym terenie, zbyt 1e1 władz w umyśle młodzi ezy. cześnie z Pallardem, uzys!Hljąc czas 5:07,1 Dzial prywatnyi:h papierów lokacyjnych był ma· 
\':iele wci~g~ła młodzież w życie sportowe. Po_w~arza,~ie klas prze~ pewien proc~nt W biegu 100 m st. dowolnym zwyciężył ło 1.rosunlrnwo <l'żywiony, ogółem izar.roto-wano w ofl-
Ale tak nte 3est. młodz1ezy, niedopuszczante ~o matury. tp. ATAK SERCA NA POSIEDZENIU Pallard w 1 :03,4 przed Hveger, która uzy cjalnych tl"!łnsakcjach swść gatunków listów. 

Na wyc:howanie fizyczne w szJkole śre- - oto skutki żywszego udziału młodz1ezy Polskiego Zw. Kotarskiego. skała l :06. PAPIERY PROCENTOWE. 
dnieJ· ogólnokształcące1· przeznacza się 4 go w snorcie pozaszkolnym. . . . . W piątek odbyło się posiedzenie za- le:ne Sorcnsen wystąpiła w biegu 400 

W lk t d t ł e d p I k' z · k K 1 k' p ~ Poż. Inwestycyjna 1. emisji 97.25, 1 emisji serii'. ciziny w tygodniu, z tego 2 godziny z rana a ai .z Y_m zarzą zeniem 1es w asni rzą u 0 s iego wiąz u 0 ars iego. 0 m stylem klasycznym, startując rprzeciwko 101.00, 2 emisji 97.50, 2 emisji serie 100.00, Dol·aro-
na gimnastykę, a 2 godziny na gry i zaba- w~·l~ą popterniącą spadek umysłowy mło- zebraniu mjr Porczyński, dyrektor biura b. rekordziście świata na tym dystansie wa 3 serii 44.50, Kom11lidacyjna 1936 r. 68.63 (clro· 
wy popołudniowe. dziez~. . . PZKol. nagle zasłabł. Pogotowie stwier- Jacques Cartonnetowi. Zwyciężył Carton- bne), Konwersyjna 1924 Il'. (drobne), K0<lcjcwa 1926 

Mimo_ tego słusz.nego zarządzenia mhm- dziło atak sercowy j po udzieleniu porno- net w czasie 6 :17,2 przed Dunką która 69.50, Pań&rwowa Pożyczka Wewnętrzna 1937 r. 67.88, 
Tak gimnastyka Jak i gry odbywają się t t ść ł . p 5% % L. z. Państw. Banku Rolnego ser. 1-2 81.00 

pod kierownictwem nattczyciela-wychowaw st~rs.twa ieszcz~ u 1 a~ pewna .czę .m~?- cy odwiozło go do mieszkania w rusz- uzyskała wynik 6:26,8. Warto zaznaczyć, 5*% L. z. Państw. B:mJoku Ro.lnego eerii 3 Bl.t:J 
cy i mowy być tu nie tnoże, aby tego ro~ dz1cz.v lkbs wyz3zych bierze udział w ~y...,tu kowie. ze kobiecy rekord świata, który należy da 7% L Z. Banku Gosp. Kraj-0wego 2-1 em. 81.0'.l 
dza1.11 rozrywki, prowa'Clzone umiailkowanie kl u how poza:>zkolnvch. Ma~nesem pociąga- NOWA SIEDZIBA Sooreinsen wynosi 0 .16 2. 8% L. z. Banku Cosp. Krajowego 1 emisji 8Uu 

jącvm młodzież do klubów jest możność Polskiego Związku Kolarskiego. · ' 5*% L. Z. Banku Gosp. Krajow. 1 emisji 31.0U 
•moały wpływać u1'emn1'e na naukę a tym I I b d . 51'2 et.,0 L. Z. Banku Gosp. KraJ·ow. 2-7 em. 81.CLI 0 

' wy.iazdów na koszt {u u na za1wo y spor- p 0 ostatnich zmianach w zarządzie 7 i bardziej· na obniżer1ie obyczaj' ów 51h % Obi. K0<m. B. Go!\!>. Kr. 2-3 i 3 N em. 81.00 
. ' - · towe. jest również reklama prasowa i ra- Polskiego Związku Kolarskiego siedziba POLSKA REPREZENTACJA BOKSERSKA 51h% Obl. Kom. Banku Gosp. Kraj. 4 em. 81.0o 
W niektórych szkolach średnich za wo- diowa ·wyników sportowych. związku została przeniesiona do lokalu R d 6% Obł. Bmku Gosp. Krajowego 3 emi>ji 9i.OO 

dowych, w klasach wyżstych, pto~ram MłoclziE'ż wie, że należeć do klubów W.T.C., Plac Trzech Krzyży inr 3 warto ' w y, i'l:e. L. Z. Tow. Kred. Zicntt>kieco w Warszawie 5 serii 
w a1l ( . t t ') . id . et' r . za . . . . "1 b h I • l i ' . W . t k b la do Rycri polska re 65.25, T. K. M. w Wars.z.a.wje 1925 r. 77.00, takież c e mes e Y · me przew Uje t"11e 1 - 111e moze. a więc zm1erna w •1< u ac. na7.w1- z.aznaczyć, że w tym satnym loka ·u m esc1 p1ą e przy Y o - 1933 r. 72.75, T. K. m. Lodzi 1933 r. 67.00, Piotrkow-
baw, a ogranicza się do dwóch godzin gim- ska. występuje pod pseudo.nimami i t. p. sie również siedziba warszawskiego <ikrę- pr,ezentacja bokserska, która W niedzielę skiego T.K.M. 1933 r. 63.00, Konwcrsyj1na m. Wa·r-
nastyki w tygodniu. Dtie_ir się to z wiedza władz klubów, a co g~wego związku kolarskiego. walczyć będzie z reprezentacją Łotwy. siawy 1926 r. 6 s. 84.00 

MnJ'ąc na względzie zdrowie młodzieży rorzei. z wiedza rodziców. Skutki• tego uwy 
- · SŁABSZA TENDENCJA DLA AKCYJ. 

modzić się musimy z tym, że ćwiczenia fi- datniaią się w szkole. a często też uwi- PRZY TAKIEJ POGODZI.[- Za.i.1rteresow111rrie papierami· dywidencl"Owym1· bvlo 1yczne i w ogóle ruch fizyczny dla mło- cł~czniają się one w c'ilaraikterze młodzicń- . , 
~· e• 9 stosunkowo duże, kursy jednak ks7Jtałt~vały się =iz· dzieży rosnącej, uwięzionej w ławce, jest 

1
. ca. . , W PO•Ct• ldl-Mll kowo. 

koniecznością życiową. Za takie postępowanie nie można win!ć *F'M PlłZ•DtflO•••E I "'9 . •• - - -- _ Akcje B~~u ~olski~go nabywano p'O cen.ie o 
Na podstawie długoletniego doświadcze- szkołv. Uczeń przebywa w szkole zalec.lwie I aO groozy ohnmmeJ, $kcJe Bll!Ilku Handlowego i U 

niai mogę· rzec, że obecnie t. zw. pęd mło- 16 flOdzin n;:i rlobę. a poza szkołą, pod okie'm Kalendarzyk sportowy na nie.dzielę przewi- dzo~y. przedmeczem rezerw. Boi~ko Sokola w rh_odniego utnymały się na niezmienionym p"Ozio. 
d . . d t . t . . „ 1' d . ó 18 d . dui·e w Łodzi następujące imprezy sportowe: Pab1<111icac~ o god.z .. 11 mecz o mistrzostwo kla mli!. . . . 

z1ezy o spor li 1es mmeiszy anize I w ro zie w, go zin. Plik • • Bo'sko ŁKS-u przy Al Unii sy A: Soko! (P~b1amce) - UT !b. Bank Polski 131.00, Barnl• Handlowy w Wwrsia· 
lata•ch od 1921 do 1 ~31. Młodzież ówcze- Dom r0ciziciclski. m;ii:i.c plecze przez. la- d a 1°_

0 zna. -t 1 Y k" UT PoJ~ni·a Piłka ręczna: _ w sali Polskiej YMCA od wie 53.25, Bank Zachodni 40.50, Cukier 43.00, Wę. 
· d t I d · d · ć · · · 1 ° gc z. ;, mecz owarz 5 1

' - " ·-' · · k6 k' · k i.el 44 OO M <k '6 23 Z- O • B 83 "U sna miała więcej czasu, poza naulką, o a ca e na swymi zie n11, moze '.l wie e (Warszawa). Boisko SKS-u przy ul. Na!'iórkow godz. 11 przeu południem: me~ze siat, · w 1 1. o
5 
!! ·h· , 
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uprawiania spo-riu, okazywaifa głębsze za- wvrah1iei ks;d.:\ltować umysł i charakter s-kiego 0 godz. Il mecz towarzyski SKS _ szykó~ki o mist~os,two ló<lz~1ch szk_oł śred~1ch. tare._ <>w. · • 1 emews 1 • , Zyrar ow .ou 
interesowanie i - z żalem to mówię - wię d7.irrlr3, ani~efi n;i11czvciel rtl.'.tjacv w kia- ŁTSG, poprzedzony i:;rzedmeczem rezerw. Boi- W hali sportowei w par~u 1m: Pomatowskiego GIEŁDA ZBOŻOWA. 

· b' · · · 40 60 i d · · (j d · d · sko "'idzewa 0 g(){!z. 11 mecz towarzy.ski Wi- dalsze mecze koszykowki o mistrzostwo. cei am 1c,i1 sportowe.i. ~ir> - mio z1czy po J go z111 zien- vv WARSZAWA, 11.3. - Urtęd-owa ceduła giełdy 
V 1 • • • dzew - Wima, poprzedzony przedmeczem re-

\ ostatnich atach, mimo, że warunki nie. zerw i 0 godzinie 15,30 mecz towarzysk~ Zleid- ZAWODY MŁODZIEŻY SZKOLNEJ zbożowo • 1owarowej notuje za 100 kg za tC>war 
do uprawiani<r sportu na terenie szkoły zo- N.ie mórribym l;ir urcdzlr ze zdmnit>m„ 7.e d d . ' standartowy lub §redniej jakości, pnrytet wagon 

\ , d 'il.: • • I t ł d · · t 1 noczone - WKS poprze zony prze mecczem re bi · db Warszawa, w handlu hurtowym, przy dostawie Lie. s\a\y u epszone', io Je n:lK zainteresowanit! I wme 7il C)ecny san m o z1cży ponosi y- zerw. Bclsko Sokoła Przy ul. Tylnej o godzinie Przy licznym udziale pu icznośc1 o ~- żącej: 
7.ywsze sportem obeimiqe zaledwie 28- 30 'ko ~?kl"ła. ll n cez towarzyski; Sokół - Huragan, poprze ły się rnwody młodzieży sokolej w trójboju l'szenira czerwona szklista 22_25 _ 22.75, J?l'"'· 

procent m'och\ci.v. Dawniei zaintere5owa- gimnastycznym pomiędzy Gn. Pa1bianice i niea jednol. 2LOO - 21.50, zhieran:i 20.50 - 21.00, 

~~~ ~~ ~\1:~~~\-~~~~0y~~~ do 
60 

procent mto- 30 oo s . b ft ze w. zi a na I ar . ' Łó~ ~g6lnej punktacji zwycidyła młodzież ;~;r!c~~~~5~rt_2iti~50, ~;·;.\~l;:oa/~~~~~la~v~~'.~~: 
I' ł d k k · 2r.:4 r.: 24·8 9 I gat. I SO.proc. 35.5() - 3B.50, gar. I-A 65.proc. 

Z c::łym zroznmieniem sprawy mogę tu podczas FiS. ó 1..1 a pun tam1 -1 , :'.) - , · 34.0o - 35.so, gat. II.A 30- 65.proc. ao.so - 32.00, 
powiedzieć. że sport w takici formie, w ja- Indywidualnie I. miejsce zajął Klimek 

1 
gat. III 65-70-proc. 19.50 - 21.50, pastewna 16.0U-

kiei uprawia się go na terrnie szkół. nie Miesiąc luty, w czasie którego od'by- dół zaś 10 138, czyli razem frekwe~cja wy On. Pabianice, 2 m. Z Szadkowski, On. 17.0(1, m11ka żytnin""wycięg. 30.pro-c. 2~.75. - 26.i5, 
11'0że absolutnie 1o1yw!er.:1ć zl<'cro '''P'Y'"U waJy się zawody FIS przyniósł na kole1'ce nosiła 30 212 osób. Dla porównama na_cl- Łódź l 3-cim mie1'scem podzielili się M. gat I 55-proc. 24.~=> - 24.75, mQka zytn•a razowa 

- • . '. . . • , 95-prot. 19.25 - 19.75 
cini na na1~kę, ani na 7.<''.t::"n-0wanie. linowej w Zakopanem frekwencję. nie noto-' mie11my, iż np. w lu~m 1937 r. ~rzewie- Nowicki 1 F. Zarębski On. Łodz I. POZNAŃ, Il. 3. - Urzędowa ceduła giełdy 

Sport w szkole jest środkiem, a n!e ce- ' \vaną od szeregu mies'ęcy. Z Kuźnic prze-~ zio.no tylko 21 976 osob, a, ~ wyjątkowo Trójbój skłaidał się z ćwiczeń gimnast„ zbożowo • ~ow_aro~ej w Poz_na.niu. • __ . 
Jem. I wieziono na Kasprowy 20 074 osoby, w pomyślnym pod względem smegowym lu- parterowych na poręczach oraz sko'ki przez '?eny orienwcy!lle: p!,~nlca rn 2:> -. 18„~. zy:o 

1 t b 30 901 s • b . d . O 11~.2a - 14.50, mąka pszenna g~t. I wyciąg. 35-proc. 
ym r. u . O o · koma. Zawo Y odbyły się w lokalu n. 3.6.00 - 38.00, :;at. I 50-proc. ~3.25 - 35.15, gai. 1-A 

:&.p111-.rt ._..._'Y kJ-I ku sło~"9~ch Łódź I. przy ul. Bandurskiego 9- 11. 165.proc. 30.50- 33.00, gut II 35-50.proc. 29.25 _ 
c..J . ......r.· ,...... ,...... -.A • ALB U M PA MI Ą TK O WY 130.25, 11at. m 65-'iO.pn>·. 18.25 - 192.!. „-·!;a 

z zawodów F.I.S. NAUCZ SIĘ PLYWAćl I żytnia wyciąg. 30-proc. 25.00 - 25.75, gat. I-1\ 
W związku z wiadomościami o mają- w rozgrywkach tych drutyna kaliska zaj- Komitet Organizacyj'ny narciarskich mi-

1 
. . '_ • P 

1 
55-proc. 23.25 - 24.0(1 

t · • · • d · d Ł d · 'łk I · · · · · d na rnr.s1e ptywan•a orgamzo\vanym p.rzez o - I cym na.s ąp1c pr~yie~ z:e ? o. z1 p; ~r~y m1e _ p1er_w~z~ mH!JSCe, .zaawansu3_e o po- 1 strzostw świata FIS 1939 wydaje album I ską YMCA na k;ytym basenie zimownn. Po-
1 

- • 
! ·l!e'v~skich, do_w1a?u1emy SI~, ze ~rZYJ·~I-~ zna~sk1e1 llg1 okręgo~;eJ, w przec1_wnym na I pamiątkowy z Zć\WOdów. Album ten po~a czątek 14 m~rca. - Mężczyźni - wtorki i piąt- ! Jut.ro na ~cb1.ad„ 
1:·~ 3e:t ~becnie nie aktualny. Pol~n1a, kto_! .• j tom~.1s'. :Vypadku zah<:zona zosta111e do po- i w obrazach cały przebieg imprezy. obe;- 1 ~! od godz.: c0.45. Kobiety - ,śr~c~Y. ·I sobctv od 

1 
Rc>Soł z makaronem. :,ztuka m:ęsa z so 

or "an.1zu1e to.urn ee po Polsce mistrza pt!-, znansk!e1 k.lasy ~- . I mując około 1 OO ilustracyj większych (n'l „odz. 20.4.:>. Chlopc:y -:---- w,o,!<1 i. ~oboty ~d i sem chrz<: nowym, kartofelki, legumina z ry 
~'~;·Ssk1ego_ L1!wy LOS'., zaproponowa~d. Na pos1edzen1u p_rezydmm 7arzą·d_u .Ł.0 j' całą stronę) oraz mniejszych, poda:nych w god!. :~k~~ta~i~~~~~ ~1i~i'.~sz~af~~Ytet 1~~~~1~~cie żu. 
:-1~ -0\~1 1 Un.1-0n - To~rn:gow1_ mecz~ z L1-; ZLA zdecydowano, ze wszystkie wazn1c1- 1 fetomontażu. 
'..w: :·".1111 w dm_u 29 maJ~· Termin ten Jednali: •

1 

sze imprezy lekkoatletyczne a takie ~awol • Album ukaże się w końcu marca WINSZUJEMY. 
Jest. dla klu?ow ł6dz~1ch. nieod.p~wied.1i, dy mistrzowskie męskit" ~ żeńskie w kia- i przez.naczony będzie przede wszystkim Lisi pasterski jutro. Grzego-rzowi. 
gclyz 27 maia odbędzie się w Łodzi me :l sach A B i C odbywać się będą w tego ro · dl · Wschód 3łoi1ca 5.59. 
międ~ypa1istwowy Polska - Belgia, zaś. cznym 'sezonie na nowym stadionie K P. a zagramcy. J. E. ks. bislmpa·or~~n~riusza Włodzłtnlerza Zac'fló<l słcńca 17.34 

f ó~"aJ~ mecz o puchar P. Prezydenta: -i ~jed~~~zone P!ZY zbiegu ulic Killń~kiego @DJJlZlł JlllTOBIJ5'W I z okaz ii nie<la;~~1:_:~1~~ytu J. E. ks. bi- Długość dnia 11.35. 
f, .śląs~. . 11 Em11t1. Jedynie tylko zawody o m1strzo- skupa-ordynarrusza Włodzimierza Jasińskiego w Przybyło dn ia 3.28 . 

. Polski. Związek Szermierczy przeprnw:i stwo okręgu dla juniorów zarząd ŁOZLA l\VEJtfJl d Plł'fHIWI iSulłJIWA Rzymie i okresu wielkoP'O~tnego .ukazał się list Tydzień 10. 
dz1ł podział okięgów na grupy, w który.::il 1 postanowił odbyć na st'1dionie ŁKS przy • !Pasterski, który zostanie odczytany z ambon. •-••·-m'll-llllEl•ill*lllDllliillllłiiilllim._ ___ ~,,.,. 
\\'akzyć będą o mistrzostwo druźynow~ ! Al Unii Z dworca przy o\ Wólczaf!sklef 232/4 od-hodza W liście tym, J. E. ks. b!skup-oriciynariusz na- ,_„ 
Polski. 1· . , . ' . . o godz. 6.00, 7.30, 8.30, 9.30, 11.00, 13.30. 15.00 "".iązuie. d~ wspomnief1 o Zmarłym Wielkim Pa-

t · d · t ł 1- d · d . O ile tegoroczna proba stadiOnu K. P. 16.30. 18.00. 2Q.OO I Zt.00. p1eżu P1i.ls1e Xl. o z zos a a za 1czon<i o ie ne1 grupy 

1 

. . . . , 
z Poznaniem i ~warszav;ą z.aś do gr ny Zjeclnoczo:ie da pomyslny wynik wowczas _„ _________ _.z..111:111-am• ffus1MY poow01j·. 11-ej zaliczone zostały Ka'towice KrakuJ.„. będzie· on jakby reprezentacyjnym staidio-
i Lwów. ' · I nem Łodzi dla potrzeb lekkiej atletyki. 

W Łodzi, jak wiadomo, mistrzostw:i\ Zarząd ŁOZLA postanowił z dotacji 
okręgu zostaly Już zakończone, przy czylJl przyzna~ej mu przez Miejski Komi tet Wf 
1}'.luły mistrzó"'." ?rużynowych zdoby1y I '!' kwoc_1; 800 ~I. uzupeh1ić braki sprzętu 
LKS (w szpadzie) 1 Tramwajarze (w sza-, 1 zakupie tyczki, stopery, oszczepy. 
bli), dri.tźyny te reprezentować będą Łvdź - Dowczne walne zgromadzenie Związ 
w międzyokręgowych meczach półfinało- ku Dziennikarzy Sportuwych Oddziału 
wych, które rozpoczną się w początka.;h Łódz;kiego odbędzie się dn. 15 kwietnfa rb. 
kwietnia. ~ Spośród wyznaczonych biegacz/ 

- Drugiego dnia świąt Wielkiejnocy łódzkich na drugi przedolimpijski obóz -
Union - Touring rozegra najprawdopodob- który rozpoczyna się w Poznaniu w nad­
ri'ej mecz międzynarodowy w Łodzi z ber- chodzący poniedziałek, dn. 13 b.m. i po­
li(1ską „Tennis - Borussią", z którą kierow- trwa do 25 marca, Maciaszczyk W. (So­
nictwo drużyny łódz.kiej prowadzi od pew- kół) nie weźmie w n~m udziaJu. Maciasz­
nego czasu pertraktacje. czyk nie może uzyskać urlopu z pracy i mu 

- Znay hokeista i piłkarz ŁKS-u, Król, siał zrezY'gnować z wyjazdu do Poznani.a, 
jest ko·ntuzjowany i pozostaje p-0d opieką o czym zawiadomił władze ŁOZLA. 
l'.!k.arza. Król uległ kontuzji jeszcze na mi- - W dn1iu dzisiejszym odbędzi-e się wal 
s:rzostwach hokejowych Polski w Kato- ne zebranie sekcji pi:l'karskiej TUR w lokd­
wicach lu przy ul. Południowej 28. Początek zeb~a 

- W związku z przyłączeniem podokrę- nia o godz. 19-ej. Dokonane będą wybo'rJ 
gu kaJi.skiego do Poznańskiego OZPN-u, j ·J nowego kierownictw.a sekcJi. 
wiadujemy się, że mistrz klasy B grupy - Zarząd Łódzkiego Związku Lekko­
ka·liskiej będzie w tym roku walczyć o atletycznego zwrócił się do KP ZjM11oczo­
awans do klasy A po raz ostatni }eszcze z ne z prośbą o udzielenie stadionu klubu na 
innymi mistrza.mi grup okręgu łódzkiego, :i organizowanie na nim wszystkich poważ 
więc z mistrzami grupy pabianickiej, ł<;>d.z· .niejszych im9rez, a m. in. mistrzm:t:.w klas 
kiej i P.iotrkow~ko - tomaszowskiej. jeś.11 lekkoatletycznych okreiru. 

Co nas po pracy rezwesełi? TEATR MIEJSKI 
żegnamy Stefanię Jarłcov.nską. 

CASiNO- Maria-Antonina. Stefania jarkowska l:>ezapelacyjnie .iU·ż 
opuszcza nasze miasto. świetna artystka ta 

CORSO: - I. Poszukiwany Bohater; wyistą.pi jeszcze tyi!rn dziś, w sobotę o godz. 
Il. Express na szlaku Indian. 4-ei pp, w Teatrze Miejs.kim a w niedzielę 

CAPITOL: - Konflikt. o godz. 4ei popoł. w Teatrze Polskim w 
EUROPA: _ Dwa1· ryrwale. atrnkcyjnei sztuce Devala „Subretka" Abo­

namenty na oba te widowiska nie ważne. 
GRAND KINO: - S~ałony. c~łopak. Dziś i jutro o godz. 8.30 w. ciesząc.a. się 
IKAR: - I. Statek N1ewolmkow; U. 24 w dalszym ciągu ogromnym powodze111ern 

godziny miłości. ~wietn.a s~~uka Wi)?era „Nasze miasto" w 
IRA• - I Zawiniłam· II Tarzan i Zie- , 1nscen!zac.11 L. Sch11lerą. . 

I ' B · · · ' · DZtś abonamenty me wazne. cna og1111. 
METRO: - Alpejskie _osły. TEATR POLSKI, Cegielniana 27. 
MIMOZA: - Ostatma Brygada - Dziś o godz. 4-ej -pp. „Skal!nieizanki" 

Prawo do szczęścia. I dla m~Gdzieży szkolne: . . . 
OśWIATOWE: - Strzelec z Beng:3li _Dziś o. godz. 8.~ powtorzeme wczoraJ· 1· . . . . „ . 1 sze1 premiery pełne.1 czar.u, hurnoru i senty-· 

1 N1ew1dzialne małzenstwo. ! mentu obyczaiowei komedii Birabeau „Matk:l 
OAZA: - Zgrzeszyłam. Natura" w reżyserii dyr. H . . "v\orycińskiego 
PALA CE· - Student z Pragi. a w wykonaniu: Skrzydłowskie.i, Biesiade-! 
PRZEDWIOśNIE: _ Gehenna. I Gk!e~o, Dywiń~~iej, Buczyńs~iego, Połom-! 
PALLA..,.IUM• M' 'ć d. 1. I ~k1e1, Topolsk1e1, E. Łabę<lzk1ego, Łuczaka, 

u • ..._ 1!os w zung 1. Matuszkiewicza, NiwińSkiego, Pągowskiego 
RIAL TO. - Zazai. i Siezieniewskiego. 

SZEREG! . 
LIGI MORSKIE .. : 
I KOLONIAL~~i,.-j 

~ \,o~~ 

RArtlETA - Gehenna. 
STYLOWY: - Tygrys Esznapuru. 
SŁOŃCE: - Strzelec z Bengali Nie-

OSTATNIE PRZEDSTAWIENIE rZi • • i• • • 
„Nmm~sK1cH M1coALów". oz Oi.l~rę IAB 1cu1o:czu 

Teatr dlu chiecl „Kot w Butach" (Al. Ko:.(.: U zki I ok!!'en ~ ~d2!ki1i1~0 
widzialne małżeństwo. 

TON: - Przeklęta. 
URANIA: - Złotowłosa. 
ZACHĘTA: - Ksieżniczka, CY!!a~:;ka •. 

57) gra w niedzielę o go cl.z. 12.ej i 4.15 po poi. n i<'- • • - " „„ • .
1

, • ""<r.i • 

I 
o.dwołalnie ~ m ostatni piękną baśń zimow11 L. IDt. WMC~~l'. E: • .1tKv,,rfi~ikirnYSkiOijO 
Krzemienieckie~ pt. „Histo·ria cal:a o niebieskich 1 K , , Ił' 
~gdafach", z ilustra.ci11 mnzycz.n.f! J. Wesofowskiego j IRiO '/}•°'•O• Nr. 42.088. 
Bile;ty od 30 gr. do 2.30 (ze sz_a~ma). ' 
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A by się nie zawieruszyło.o. Zuden ~much n~ terenie wysl~wy nowoj~rskiej 

DEALNA SZAF om ~orewna an~lł~~lum u1~~rn~1 ~aw111nu. 
Polsko-Ameryka11ski Komitet Udziału 

• w Wystawie świ<:towej w New Yorku, po­
dał do wiadomości Polonii w St. Zjedn. i 
w Kanadzie, ż e tydzi eń od 5-go do 12-go 
marca oficjalnie został naznaczony jako 
„Tydzie1'i Znaczków Paił)liątlkowych Pawi­
lonu Polskiego". 

szące się fundamenty i strukturę pawi lc·ni.1 , . · 
jest dumny ze swego pochodzenia. 

Kilka rad dla roztargnionych paii · domu. 
Pawilon Polski i zaprojektowane w po­

łączen iu z nim obchody i imprezy jakie sta-
le odbywać się b~dą począwszy z jego ior­
malonym otwarcjem w dniu 3-go maja br., 
uwidoczn i ą całemu światu d1nobek kultu­
ry polskiej na przestrzeni 1.000 lat! obznaj 
mią go z naszymi zdobyczami na polaci1 na 
uki, sztuki, muzyki, literatury, jak 1 w za­
kresie ekonomii gospodarczej. Poza tym 
obznajmią narody półkuli zachodniej z kra­
jobraizami i przepychem bogactw na tunl­
nych Polski. 

Robienie porządków nie należy do przy­
jemności, prawda? A jednak porządek uła­
twia życie ... lepiej raz „urządzić" w sposób 
przemyślany wnętrze szaify niż codziennie 
w nerwowym pośpiechu szulkać przed sa­
mym wyjściem chustek do nosa, pas·ka czy 
szalika, który jak na złość „zawieruszył 
się ' w przepastnych głębinach szafy, za­
walonej bez ładu i składu wszelkimi częś­
ciami garderoby. 

(koronka) powinny wisieć w workach z 
kretonu lub z celofanu, by się nie kurzyły i 
nie nis1,czyły. W tej części szafy powinien 
także znajdować się długi pręt, na którym 
będziemy po prostu zawieszać paski i mniej 
cenne naszyjniki. Cenniejsze drobiazgi znaj 
dą się w małej szufladce umocowanej na 
dole - druga szufladka powinna zawierać 
same chustki do nosa. Druga część szafy-

1 to bieliźniarka. Szereg półek - jedna pod 
1 

drugą półek powinno być co najmniej sześć. I' 

trzone tylko w ogromne lustro, w którym 
piękna pani mogłaby się obej rzeć od stóp 
do głowy. 

Celem Komitetu jest zwróci ć uwagę spo­
łeczeństwa amer. i kanadyjskiego na Pol­
ski Pawilon, wznoszący się obecnie na te­
renie Wystawy Bwiatov.rej we Flushing. 

Dzift:inng bal 
przyszłej królowej. · 

Na budowę pav„ilonu, Rzeczpospolita1 
Polska wyasygnowała 1.000.000 dol. Sta­
ranny udział rządu Polskiego w tej wysta­
wie, napewno zapisze się złotymi li terami 
w historii Polski Odrodzonej, gdyż jest to 
pierwszy udział R. P . w jakiejkolwiek wy­
s tawie światowej w Ameryce. 

Szafa powinna dzielić się nai dwie częś­
ci: jedną z nich przeznaaamy na ubrania 
„wiszące", w drugiej zai.nstalujemy półki 
na bieliznę i różne drobiazgi. Zajmijmy się 
r.a1jpierw pierwszą połową. Otwieramy le­
...ye s1krzydło szafy. Na wewnętrznej stronie 
jrzwi ..;;zafy pe-winny być umocowane pła­
skie „koperty" - rodi;aj obszernych kie­
szeni z łatwo piorącego się materiału (np. 
barwr.~go kretonu) . Jedną kieszeń przezna­
czamy na ręka'\viczki, drugą na szaliki i 
apaszJki, trzecią na torebki. 
Wewnątrz szafy, u samej góry powin­

na znajdować się szuflada podzielona na 
trzy części: w pierwszej największej szufla 
dzie ułożymy te ubrania, które muszą za­
czekać do następnego sezonu, a1 więc ciepłe 
swetry - latem, jedwabne sukienki i bie­
lizna - . zimą; w drugiej z kolei szufladzie 
będziemy chowali pudła od kapeluszy, wre­
szcie w trzeciej - małe walizki i przedmio 

Na pierwszej od góry znajdą się kapelu- . 
sze, na drugiej swetry, pulowery i wszelkie i 
trykotaże. Na trzeciej - zostawimy miej- I 
sce na podręczną toaletkę: w głębi umieś­
cimy duże lustro, na półce położymy grze- ' 
bienie, szczotki od włosów, puder i wocl<;,! 
łlrnlońską. 

Ta półeczka toaletowa powinna 1.najdo- l 
wać się na wysokości około 80 cm. od po­
dłogi i mieć wysuwaną drewnianą płytkę 
(tak, jak w kredensach do krajania chle­
ba), by można było wygodnie rozłożyć to-1 
a'ietowe przybory. Pod tą „toaletą" następ- I 
na pól'ka posłuży za podręczną apteczkę ko I 
biecą, gdzie umieścimy kremy, pudry, Io- ' 
tion, jodynę, watę, zapasowe szminki, la­
kier do paznokci, jakieś zioła itp. Wreszcie 
dwie najniższe szuflady pomie~zczą: bieli z 
nę i pończochy. 

Każdy Polak, który już widział wzno-

Przedstawiciele rządu pols'kiego wywią­
zują s ię ze swego zadania znakomicie. ża­
den gmach na tr.renie wystawy nie dor'ów­
na architekturze lub artystycznej wspanial.. 
łości Pawilonu Polskiego. 

---ooo 

,„Przylizane'' włosy 
Is posohy uporzqdkownnin czupryny 

Przygładzanie włosów posiada obok 
niewątpliwych zalet kosmetycznych i pew­
ne cechy uj emne, które przysporzyły mu 
nawet spory za1stęp przeciwników zdecydo­
wanych, nie daj ących się rticzym przebła­
gać. Wrogi obóz nie daje si ę p rzekonać tym 
że bez przygładzania niepodobie11stwem 

I jest utrzymać włosy w· karbach i nadać im 

I 
odpowiednią, ogólnie przyjętą i szanowa-

uziom o odmiennych poglądach znosić drwi 
ny z powodu „przyl izanych" w~o·sów z ' 
prawdziwie filozoficznym spokojem. 

· ty podróżne. Pod tymi 'Szufladami dopiero, 
szalfa dzieli się na owe dwie części: ubrainio 
wą i bieliźnianą. 

W części ubraniowej na długim pręcie 
zawieszamy suknie i kostiumy na wiesza­
kach: wieszaki, na których znajdą się je­
dwabne suknie bez rękawów, więc łaitwo 
zsuwające się z ramiączek, trzeba obszyć 
jakimkolwiek materiałem i na końcach wie 
szaka wypchać „poduszeczkaimi" z waty, 
by suknia nie mogła się zsunąć. 

Na! dole szafy - już przez całą jej sze­
rokość (t. . zn. przez bieliźniarkę i część 
ubraniową) zainstalujemy szufladę do obu­
wia i najniżej - szufladę „uzbrojoną" 
przed molami. W tym celu trzeba szufladę 
wybić wewnątrz cienką blachą i postarać 
się o możliwe szczelne jej zamknięcie. 

Następczyni tronu Wielkiej Brytanii księż­
niczka Elżbieta (na prawo) udaje się z 
młodszą siostrzyczką, księżniczką Małgo-

ną formę. Argument ładu i porządku na 
głowie dziwnie jakoś nie przemawia do 
przelkonania takich ludzi o rozwichrzonych 
przewa1żnie myślach, którzy dobrze ułożo­
ne włosy nie określają inaczej, jak „włosy 
przylizane". Należy przyznać, że określe­

nie to nic pozbawione jest podstawy. środ ­
ki, jakich używamy do przygładzania wlo­
sów, zaiwi erają p rzeważnie tł uszcz, te zaś 
ostatn ie dają o sobie znać połyskiem, na-

W skład środków służących do przygła 
dzania włosów, t. zw. fiksatuarów, wcho­
dzą tłuszcze . Ja1ko tłuszczów używa się ma- , 
sła kakaowego, szpiku wołowego , smalcu) 
dobrze oczyszczonego, itp. Drugą zasatini­
czą częścią składową tiksatuairów jest wosk 
olbrot względnie cerezyna. Ostatn ie skład­
niki służą do nadania filksatuarom twardszej 
konsystencji. N<>jprostszym takim kosmety-· 
kiem będzie chyba fiksatuar kakaowo­
woSkowy. 

Suknie jasne z delikatnych materiałów, 

W tej szufladzie trzymamy futra! i gru­
be wełny. Oczywiście od czasu do czasu 
trzeba je oglądać, czy podstępne mole i tam 
się nie wkradły ... Prawe skrzydło szafy, w 
przeciwieństwie od lewego (z !kieszeniami 
na rękawiczki i sza11iki) powinno być zaopa 

rzatą Różą na bat dziecinny. 

PODSŁUCHANE 
MA RACJĘ. · suwającym różne, mniej lub więcej uzasa-

- Na1jdroższa, ty natc'irnęlaś mnie do dnione refleksje. Uprzedzenie do przygła-

- Też pretensje! Ty zawsze lubisz na rozważa1ń, opartych na określ·onym świato-

Sporządzanie jego nie nastr~cza trndno­
śc i . Należy po prostu stopić na łaźni wod­
nej masło kakaowe z woskiem, przy czym 
wosku bierzemy w ilości dziewięciokrotneJ. 
w stosunku do masła. Odpowiednie wody 
pachnące nadają kosmetyk-owi clowo'.ny za­
pach. 

Okulary nie zmnieiszaj!ł urody. 
RIE"'ĄDlłA l'lłUŻll .,,. -

napisania tego poematu. I dząnia włosów wynvka właśn ie z pewnycfi 

innyoh zwalać winy. poglądzie . . Ni e przeszkadza to jednak lu-
Można również przygotować sobie fik­

satuar z tJ.uszczu wieprzowego oraz na.~to­
jów z olejków, jak esencj i irysowej, cybe-

n ntr~ UIU l DH. ęr2 l1u.;erl~t fHf 0f bn111J[h E~:~;Ei~:1'.!~~~~~if~~if~= Oczy są najcenniejszym C!arem Boga i ko dobra na sali balowej, ale nie w ży­
tllatego należy je ce.1tić i ochraniać. Błędy du codziennym - w tym życiu, które wy 
wzrokowe zaciemniają nam widok na świat maga · od nas dobrych oczu. 

r u U-·IY J -~- ff q ~ nu'' Ił fleurage; styraks, mieszanina substancji pa-

cieszą się w Niemczech· d·użym powodzeniem chnących itp. -
przynoszą ze sobą niebezpieczeństwa, ka- Dziś, gdy technika optyczna wyinalazła 
tastrofy, zniechęcają nas do życia. Nąjpew okulary, lekkie i ładne, nie ma czego się 
niejszym sposobem uchronienia się przed obawiać. Okulary z pewn-ością kabiety nie 
nieszczęściami, jakie dla niewidzącego do- oszpecą. a czyste, spokoj.ne oko poza szkła 
brze nastręcza ruch uliczny, są okulary. mi chyba lepiej wygląda od niepewnego, 
Niestety na noszenie ich decydują się tył- załzawionego oka bez szkieł. 

.. . , . . . . . . . I Obok fiksaturów tłustych posiad.amy rów 
. Nie tylko 111 1.ęso kr~li~ze posiada sze;o- cy<h cł:in 1 am1 . m1ęs1.1ym 1 ze zw ierząt. fu_ter- 1n i eż środki tłusz·czu pozbawione. Do nich 

kie zas t,osow.arne zag.1 a111 c~ .. W ostatmch kowy~h: Da1~ 1a takie są .na ogół tanie 1 bu 1 ·n ależy ban dolina, p.re.parat służący do trwa 
czasach w Niemczech. ro.zw~mę~o. p~op_agan dzą mtze zainte:~so"'.' an1e. . . . łego układania wł•osów. Składa się on p-rze 
~ę na rzecz . upowsze~ł111 1ema w S\:nęc1e ku . Na!Ł7)'. sądzie, ze prz>'.' 'duze1 podazy de wszystkim z gumy tragantowej, dokła­
l111arnym n11ę~a nu_trn oraz szop? w·. Ma m:ę.sa ~W!t rząt gospodarskich. w naszym I dnie sproszkowanej. Poza tym w skład je· 
to na ce l.u z iednei strony ~z~oze~1e za~ ~raJ U .nie ł~t~o b~loby na . :~zie spopulary go wchodzą ekstrakt a'łkoholowy (na przy­
sob~w mięsnych ·~a ?nk~ ~ 1em1eck_1m, kto zowac ~jJC'Zyc1 e 1? ~ ę~a nutrn 1 szop.a •. z:vla-

1 

kład z geranium) oraz woda róż~1~a z de­
ry odczuwa w tei dz1edz1n1e powazne bra szcza, ze 7. krol1k1em mamy wc1ąz iesz.: datkiem kwasu bornego. Obecnosc kwasu 
ki, z drugiej zaś chodzi o podniesienie ren cze pod tym względem klo.pot. Na razie bornego th1maczy się koniecznością zapo• 

ko panowie; panie nie chcą okularów, na- Z tego powodu, a przede wszystkim z 
wet jeśli są im naprawdę koniecznie po- nakazu zdrowia i piękności, powinne pani e 
trzebne. o chorych oczach pozbyć się nareszcie ni e 

Powodem tego obrzydzenia do nosze- mądrej próżności i .nałożyć okulary. 
nia okularów jest lęk: „Jak ja będę wy- Słaby wzrok i błędy wzrokowe czyni;i 
glądała? Na pewno postarzeję się zaraz o I życie trudnym i męczącym, a dobre okulary 
kilka lat. Zbrzydnę przez · okulary" itp. I I nauczą nas ·patrzeć weselej na to, co dzi­
tak przez zwykłą próżność szkQ'dzimy so- · siaj wydaje się nam złym i trudnym. 

to~ności hodowli wymienionych gatunków sa.mi . producenc: oi:i.aw i~nych z~ i e~ząt poj biegania f.ermentacji. . . 
zwierzą t futerkowych. w1nm piZ'2 j>'.owadz1c pwby spozyc1a tego Jako srodka do ondulowania wlo<>ow 

Na wy~tawa~h tam tejszych, na odciin- m ięsa w _zak;e~:e. własn.eg_o g.ospodars.!.wa. l używa się nieraz gumy arabskiej zmiesza­
ku hodowli zwierząt futerkowych, urzą- Można rown1ez przerab1ac mięso nutrn o- ·nej ze sproszkowanym boraksem. 

bie same, a tymczasem próżność jest tył- .. "'""· " „ · : . . „ cJzane s_ą bufety, które raczą zwiedzaj ą- raz szopów na mączki mięsne. _ . · 

PfJlłTRETY 
ŚMIERCI . 

-
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~ Doktór, rozkochany w swej jedynaczce, wys~uch1ł 

uważnie wywodów małżon.'ki i rzucił uspokajająco : 

- Maj.a droga, gdyby była chora, nie wyglądałaby 

jak brzoskwinia. A może ten Ciszoń taik na nią podziałał ? 

- zapytał nagle, m:usz·cząic brwi. - Nie zauważyła5 

przypadikiem chodażlby jakiejś drobnostki, która by ci ę 

nieco zastan()wiła? 
\ Doktorowa słuchała i nagle chwyciła męża za .r.amir . 

- Wiesz, masz rację - rzuciła nerwowo - pam ·ę · 

ta.m dobrze, że w drodze do Jas tarni Zosi.a długo rozma­
wiała z Ciszoniem na pokładzie. Tak byli sobą zaj ęci , ie 
po prostu mnie t-o denerwowało. Ale potem on nagle wy· 
jechał ..• 

- A widzisz, moja droga - upominał i-Onę doktór -­
ni1e trzeba było pozostawiać Zosi zbyt długo w towarzy­
stwie Ciszonia. Kt<J wie co on jej naopowiadał. Zosia jest 
ponętnym kąskiem dla mężczyzn, a zwłaszcza tliła takiego 
jak Ciszoń, który z niejednego pieca j adał C'hleb. O Ci­
szoniu w Warszawie już ni•eraz sł.y szałem , a nawet paim i ę­

tam, miał jakiś romansik dość głośny z pewną pi'kaintn1 
aktoreczką z ting-ta:Jglu. Opowiad a-no mi o tym ze szcze-· 
gółami przy stoli1ku kawiarnianym. 

- O Boże - j ęknęła doktorowa, kobieta sta rej daty, 
dla której n.awet papi·eros w ustach niewiasty był prze­
s tępstwem nie do wybaczenia - jaka szkoda, że o tym 
nie wiedziałam. Byłabym go odsep arowała od nas 
i w ogóle nie pozwoliła zbliż.ać s ię do Zosi. A może on 
rzucił jaki eś czary na nią ? - dod ała przestraszonym gło­
sem. 

- Ni1e przesa-dzaj - obruszył s ię dok tór - ty zardl 
myślisz o czarach i Eóg wie o czym. Najw.aż niej szą rze-

czą dla nas rodziców jest zaradzić złu, , odsunąć ewen­
tualne niebezpieczeństwo grożące Zosi, -a przez ni•ą i nam, 
a przede wszystkim dojść do sedna prawdy, czy irzoczy­
wiści e Zosia ma Jakiś kontakt z Ciszoniem i czy jej olbec­
ny stan psychiczny wyn i'kł na skutek p~znan ia tego ka· 
rykaturzysty. Działać należl jak najszybciej, aby ńie do­
puścić do ni eszczęści a. 

Energiczne ośwfadczen ie męża ze l ektryzowało dokto­
rową, która mimo dość pokaźnej tuszy zerwał.a się z krze­
sła i pobi egła w str.on ę drzwi. 

- Co robi·sz? - Dokąd tak pędzisz? - · zapytał zdzi­
wiony doktór. 

- Po Zosię.„ Abyś ją natychmiast wybadał - odpo· 
wiedziała z.aaferowa:1a matka. 

- O sancta simplici1as - roześm iał się doktór - nie 
wiedz i ałem, żeś w gorą,cej wodzi·e kąpana. Poczekajże .„ 

nie śp i esz s i ę ... Poczekamy na odpowiedni moment, aby 
Zosi nie przestraszyć. Gotow.a jeszcze się zaciąć i nic nie 
pow iedzieć. Tak, moja droga ... Ty byś chciała, tak szast 
prast i gotowe. A tymczasem jest to sprawa delikatnej 
natury i należy do :Jiej podejść z zachowaniem wszelkiej 
ostrożno,śc i. Wiesz dob rze, że Zosia ma bardzo subtelny 
cha.rakter i tego rodzaju !'l ie p rzemyślane badanie mogło­
by spowodować przykry wstrząs psychiczny. 

Zestrofowa.na doktorowa si a·dła z powrotem na krze­
śle . Z postaci jej b iła krań,cowa re zygnacj.a. Uwagi męża 
rozgniewały ją poniekąd . 

_ Ja chcę ratować swoje jedyne dziecko - żaliła I 
się naw.pół z pła.ciem - a ty mnie strofujesz. 

Doktór nie odpowiedział na to nic, i podszedłszy dJ 
okna zacząJ w zamyśleniu bębnić palcem po śzybie „ l 

_________________________________________________________________________ _. ... _.._ ... ,.._!fOO!iii!i!!illls::id1 IC 
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W po.koju panował półmrok, a za oknem lał strugami 
deszcz. Niebo ołowia·nego koloru kładło niewysłowiolly 
smutek na dusze ludzikie. Jesienna szaruga zmiatała 

z drzew liście nasiąk 11ięte wodą i zasypywała nimi ścieżki 
małego ogródka, jaki otaczał willę doktorostwa Grzv-
wowskich. . 

W pewnej chwi.Ji doktór .przestał wystukiwać S\\"".l.j 
monotonny werbel i spojrzał na żonę. 

- Gdzie j-est Zosia? - zapytał krótko: 

- U siebi·e w pokoju - odpowiedziała szepiern do-
ktorowa, wycierając oczy chu;;teczką. 

Dyskretne chlipanie fony wzruszyło widocznie do.kto­
ra. Podszedł do !Piej i pogłarlziwszy po. \\'losach pocało­
wał ją w czoło. 

- Ni·e martw się Janko. Wszystko, c;la Bóg, sk'o1'iczy 
się szczęśl iwi e. TylkJ bądź Jaskawa podczas kolacji nie 
budzić żadnych pod~jrzeń u Zosi, staraj się być jak n.;1j­
weselsza. Gdy Zosia zc:1pyt.a o mnie powiedz, że wysze­
d łem w pilnych sp:-1wach. /\. kiedy wrócę wszys~ko 'i'i 
wyjaśni. Poni•eważ kolacja mniej więcej będzie za p61 
godziny, przeto ja się ulatniam, a fy kochanie przypud : 
się, aby Zosia nie poznała, żeś płakała, a potem pop· 
ją do jadalni. Zjawię się w odpowiedniej chwili. 

Doktór p ocałował 2:onę jeszcze raz w czoło i od~;'." . !. • 

- A nie 7.apomnij o moich raduch 
drzwiach. 

Wydawca: Jan Stypułkowski 
0.Qbi.tQ w, .4n1~9rnil ul. żwirki 2 w ŁodZ: 
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{JJf - ~fleWj[jftiHm i~!i Ulfle.mJ~łOWielii tfHiO !~~!~„!on"e.!!'!. Ile °!oż_e hy~ mowv.o hadow~e kanału Wisła- Pm\ 
i~Ub:!ę'"wa:,~~!!i~!czy!!~~e·i~~~y~a~ p=~~!~~:l~f;~~~t~~:~t:::;~J~\~ !~:~r:~~!: ~Hl~I W11ła Die ~l~lle nre1nł1wan_a. ' 

7 •• ;;uiiczenie ku_rsów dla kupców d~mokrąż nio po ukończeniu kursów przystąpili do kl~we'.' w_ sposó.b .wyso.ce niewłaściwy, na- w cz o r aj~za. debata w Sena C .k e 
1. 1 eh : stragan1arzr-. Kursy zorga~1zowan~ pracy. Absolwenci uprzednie~ pokre~ny~h li daJąc. Ją za.rtobhw1e :óznym kon"':entyklom 
: ~1a:y przez miejscowy Wojewódzki 1 obecnych kursów podję łl organ1zaC]ę partyinym, odgrywaiącym obecnie rolę w WARSZAWA, 11.3 - W,czo"raj Senat przy 1 rezultaty ·jest lotnictwo, . . .. ·· 

k H d · w w r · J • dó w ł · t · ód stąpił do rozważenia dziesieciu CZfści budże- !\ Sen. Semkowicz i;ab1era głos ?f ~m1e1~1u-
.- li .ąze 1v o ei si. rea 1zacj1 tyc l własnej Spółdzielcz ej hurtowni zakupów. życiu samorzą w. ywo UJe o wsr czy tu Państwa, mianowicie pro.'.iektów budżetów: ziem połudn.-wschodnich, a szc~egoln ~e mia-: 

· .. • <rsow współdziałały : miejscowe Biuro Dzięki bezpośredniemu zetknięciu się z telników-katolików zrozumiałe i słuszne nie Prezydenta Rzeczypospoltte:j, ~jmu i Senatu. sta Stanisławowa, prosząc aby .1ak,na11:ychle1 
,·unduszu !'racy i Instytut Przemysłowo - p rzedstawicielami Instytutu Przemysłowo- zadowolenie, gdyż nazwa wysokiej insty- Najwyższej Kontro-li, Prezy.dium Rady Mini- reaktywowano dyrekc ię ł'.K . ~. w :Stan 1sławQ. 
_;, l'mieślniczy Województwa Łódzkiego. Rzemieśln iczego Woj. Łódzkiego hurtow- , tucji kościelnej, dokonywu,jącej wybo.ru strów, Ministerium poczt i Telegrafów, Mini- wie. . . . . · . . . .: 

O. · · k •t · · ak sterium Spraw Wo1skowych, Emerytur i za- Jednym z na1w.a_żn 1c.1sz~.ch planow ~ospc -· 
,\a kurs dla drobnych kupców i s tragania- nia ta kierować będzi e swe poważne za- · JCa sw., ia saima przyzwo1 osc n azuJ~, opatrzeń, rent inwalidzkich i pertsjii osób za- darczych naszej dzielnicy Jest 0lbrzym1 p;au 
rzy uc7s;szczało 45 s łuchaczów, rekrntują- mówie1nia na rynek łódzki. nie może być używa·na do żartów i zgryźll- służonych oraz Ministerntwa Komunikacji. kanału Hałty.k - Morze Czarne. Budow~ te 
..:ych s : ę z bezrobotnej młodzieży wiej- W uroczystości zamknięcia wspomnia- wyc'il polemik. (Kap). Bez dyskusji załatwiono po reieracie sen. go kanału będzie spełnieniem naszego ooc-
k' · K d k · h k ó · h h k 6 · l" ..... · I d t · · t Róga projekt budżetu Prezydenta Rzplitej: wiązku wobec przyszłych pokoleń . . . . . 

s ieJ. urs omo rąznyc upc w t a n- nyc urs w wz1ę J U'UZta prze s aw1c1e e I po referacie sen. BarcikO!Wskiep:o projekt bud Sen. Dębski przypomina !la wste~1 e_, · 1a~ 
dlarzy szmat i włókna przeszkolił 38 ab~ władz, urzędów samorządu, organizacyj i 1• '\ żetu Sejmu; po referacie sen. Malinows.kiego, wielki nacis.k połc żył w czasie ostatn1e1 swq · 
solwe1:tów, również młodzieży wiejskiej. społeczeństwa. Do zgromadzonych dłuższe 1•n1 ~l<lf tm IW POOl?ń/'V - projekt budżetu Sena!tu; po referacie sen. wizyty w Warszawie minister spraw zagr., 

Nauka na obydwu kursach trwała po- przemówienie wygłosili pp. Piotr Typiak · „... Stolarskiego - projekt budżetu Naiwr,ższej Rumunii p. Gafencu na problem t>udowy ka,.. . 
uad 2 miesiące. Słuchacze kursów byli u - naczelnik Wydziału Samorządowego • Izby Kontroli Państwa. Referent wyraził peł- nału, łączącego Wi słę z. Prutqn, a tym sa-

. """! ne uznanie dla działalności N. I. K., a w szcze mym uzyskanie połączenia Bałtyku z Morzem 
:nteresowani. Nauka .na kursach obejmo- Urzędu Woj ewódzkiego w Stanisławowie, 1 gólności dla jej kierownictwa w osobie pre- I Czarnym i morzami pohtdąiowymi. Prublem. 
wała wykłady teo retyczne połączone z dy- Eugeniusz Dębowski - 'dyrektor Instytutu ~ zesa gen. Krzemińskiego. Oświiadczenie to j ten ma kolosalne znaczenie gospodarcze i p~ 
skusją, ćwiczen ia i pokazy, lekcje prak· Przemysłowo - Rzemieślniczego Woj. Łó- i . 6d:t, P iotrkuw•k• 16 65 Izba oklaskiwała. lityczne i należy wyrazić życzenie, ~by byr 
tyczne w sklepach i s traganach oraz wy- dzkiego. radca Wasilewski i iruni. Mówcy', tel. tol-01 i 266-50 · Projakt budżetu prezydium Rady Minl-1 jak najszybciej zrea1izowany. W związku .z 

' strów referował sen. Bisping. Po referacie tym wielkim projektem należy się zastanowić 
cieczki naukowe. podkreślil i doniosłość podjętej inicja tywy odbvła sic;: dyskusja. . jaki jest stan. Wisty, która ma łączyć w tym . 

Absolwenci kursów wstąpili do Stowa- zatrudniania bezrobotnej młodzi eży wiej- • Sen. Szelągowski apeluje do p. premiera, wielkim planie Bat!yk z Morzem Czarnym j . 

rzyszenia Kasy Bezprocent-owej w Stanisla skiej w handlu. '1 p o s I o n c e aby przy obsadzani.u stanowisk i J)ł'ZY udziela ja.ki jest stan regulac ji rzek naszych w o.gól~ .. 
niu awansów nie decydowała płeć ani stan Mówi si~ u nas, że pie sta ć nas na tak wielkie 
cywilny, a le kwalifi&acje, przygotowanie za- plany. Ale stać nas na ponoszenie olbrzy~ · 

K 1 em'' S Z m I• D k 1· 1· p om I d k 1· p I d • wodowe i wydajność pracy. mich strat, jakie wynikają z nieuregulowania . 

O U n I a Sen. Barcikowski podnosi, że istnieje ilość naszych rzek. 
spra~ zaległych w Najwyższym Trybunale Wnie~ione za pre~esurv p. Bartla przez 

i!
: .•. ·~. ul!' .:J._• b„,. reJesłtltlllll w M.·alsterstw~e Og1·ek'1 5111. Adn;tm.istracyjnym i twierdzi,_ że w przysz.lym rząd projekty regulacji. Wisły za.stały WYC?-
. ~ "· 'I li c 714_ 3014 Cena zł. 660.- preliminarzu budżetowym wnma być zw1ęk- fanc z izb. Jestl!smy swladkam1 kurczenia 

szona kwota na etaty w N.T.A.. dla usunięcia się wydatków na drogi wodne, gdyż budowa. 
Higieny czy jego filiach. Dotyczy to głów­
nie kremów, szminek, środków przeciw pie­
gom, przeciw poceniu się, płynów przeciw 
łupieżowi i na porost włosów, ołówków, po 
madek, płynów do warg oraz środków d-0 
jamy ustnej i zębów. 

Min .. Opieki Społecznej wydał ostatnio 
rozporządzenie o dozorze nad wyrobem i 
cb'. egiem środków kosmetycznych. 

Wy„ 1•eczka m /B Pi•łsud&kl• tej". przyczyny niezadowolenia wśród obywa- zbiorników wodnych nie jest zaga.dni~nie111 
,.. te 1. regulac ji dróg wodnych, a ma głowme na 

W ~alszyi:n ci()gu Senat wysłuchał spra- widoku· inne cele. 

-----------------------------
wozda1)1a wicemarszałka Dąbkowskiego o Nie jest to zadaniem ministerstwa 1kcmu„ 
budżecie min. spr. wojSik. nikacji, któ remu te rzeczy są podrzucane„ Na. Rozporządzenie normuje z punktu wi­

dzenia sainitarncgo produkcję ś r.odków ko­
smetycznych, wprowadzając np. zakaz uży 
wania niektórych składników szkodliwych 
dla zdrowia itd. Rozporządzenie przewiduje 
równ ież, że niektóre składniki ·mogą być 
używan e tylko w pewnych proporcjach. 

We wzniosłych słowach sprawozdawca cele. ittrzym~ni a dróg . ~odnych w całym pąn 
Karty uczesłl,tictwa LPT. przyt~cza h i~to rię nasze.i armii konstatując, st'Yie wycta.w.111y m111c; • . 111 ż na utnvrr~::i ni~ 

że JeJ w~paniała rozbudowa czyni z nas pań- Wisły iedynie na tereme w. m. Gdanska. 
siwo poteżne i pożądanego sojuszni•ka dla Odzież może być mowa o budowie kanału· 

Dla środków na odwłosieni e, na odciski 
i do barwienia włosów przewidziano obo­
wiązek rejestracji w Min. Opieki Społ., co 
pociąga za sobą specjalne badania la bora­
toryjne, Niektóre !kosmetyki będą musiały/ 
być zgła'Szane do Państwowym Zakładżi e 

lelclenw 
Pogotowie Miejskie 102-90 
Pogotowie Czerwonego Krzyża 102-40 

i 133-33 
Pogotowie Pryw. Lek. Chrz. 1111 ·9 
Straż Potama tel. 8 
Ubezpieczalnia Sp<>łeczna 197·65 
Tow. Przeciwżebracze 277-62 

11a zlmow e pobyty ry eaałtowe ,_I ________ , 
NOCNf. DYZURY AP'l'fK. 

Nocy dzisiejszej dyłuruj„ apteki: H. Dusz 
kiewiczowa, Zgierska 87, J. Ilartman, Brzeziń• 
ska 24, W. Rowińska, Plac Wolności 2, A. Pe 
relman.a ł S.ka, Cegielniana 3%, F. Wójeicki, N•· 
piórkowalti.ego 27, M. Kemprl, Karol"""5ka 411, 
W. Danlelecki, Piotrkowska 127. 

za uełt •••••zefl 1 Dr HENRYKOWSKI G I ··-A-RllEWICZ redakcla Die odpowla•a Sf*fal. C110r0tt 11rMa. .„, 1cn., .,...... IS IW M 
powrócił cttorObf ~ t w•..,,.cw 

D r K L I N O E ił VL TRAUOlTl'TA t 1r. 1 p. tel. ~2-98. tWIRKI a c, tel. 128-75. 
Spee. ehorób wener,czoych. aeluualnyob I 1kórny"h ..r=r:ZT!~e °:' fwi;t1 1~· ~ ~ "1z.~ ;!te~. od 1 - I rano f od 5 - I wleci. 

(wlotów) PR ZEPROWAOZIL Sit NA ULici I m„ Jt6rnłe elao,,.cla „ •mbnlator. 10-11 I i-6 w. DR. Mf!D. 

P R Z EJ!!;~ 17 ti~·:~~ D •. li Ił a. U li H. l:LACl.&:OWA 
Pr1yjmuje ocł a. 9-11 t· od 6->-ł wlea; ... · ... ,aloJnichvo I choroby lrobiec:e 

Claorob7 .u,,.. I we11W7rn• PIOTRKOWSKA 99 tel. 213-66. 
CEGIELNIANA 4, tel. 100-57, PrsyJ-•Je .Mwiea.U. ec1 lt-ll 1 ec1 5-1 wien. Dr ••• Hea1'Jk lieakew1k.i Pn yjmujo od „ • cło 1 I o• s do 9 wim„ 

Choroby weneryczne, moczopłciowe ł 11kóffte w nied•iel• i 6wifła o4I a. 10-1 • poi. :Dr. m•ll. 

fi„go s~erpma 2. Telefon 118·33. Dr. s. N E u M A. R K 
Prz~1m~)e Od g .- 12 f 3 - g wlecz. eLoroby skórne, weneryczne i m•czoplciowe 

M1ri1 Fr11ktewic11w1 
w niedziele l św1eta Od 9 - 12 w poł. DIATERMOTERAPIA ( gruźlica i n•wo•~·ory 1tkó. 

,\· ry) i LECZENIE PROMIENIAMI RENTGENA 

ch0rob7 kobiece ł pol<>-żnlctwo, 
SOSNOWA 32 ( róg Napiórkowskiego) 

Prspl .... ed 1-7 . ..-le• ,.,.tUw. Tel. 2'9·6' 
1'I Ir.. l & Z S Jl ANDRZEJA 4, tel. 170-50, Dr med . „ ,.. ~ Prayjmuje od I• IZ-2 ł od 6-8 wiecz. ,._YW A TNA PRZYCftODNIA 

ZAC~~~~i~ s:,rne. wen;r:t~~5-49. Dr łi:o1our111:1~zwu WENEROLOGICZNA 
Przyjmuje od 12 - 2 I od 7 - 8.30 wiea. • \J 'ft Jl, '1 · a ft leczenłe cłior6• Weaet'7CHJ'cll I 1Un1dl 

w n itdzłele i ś1ł'ieta od 10- 12 w llOł. Spec .. chor. wenerycznych 1 lkórnyc:b PIOTRKOWSKA Hl 

„ .... 
I• ICARTOll 

Spec. chorób skórnych f włllel')'czaJcb 
PIOTRKOWSKA 90, tel. 129-45. 

Przyjmuje Od 8 - 2 I od IS - ~ wiea. 
w niedziele ł śwlęta cd 8 - 2 oo l>Oł. 

! • C .,., • I C a. •• ••• ,„ •. • • ~ un.~ 
dta t1.„ USZI IOS gardło .,„, atł41•· ryell aa ł •Il•- Ca ... a 
t!iotrkowaka 67, tel. 127·11 
9-Z r. ' 6 ..... w. pnyja, Dr. llak•...W. PnJ I_„ 
HT•• 1 ju l Oat.l„t Reoatc•• •• w••lldu 9'11111191• 
lld•4f~. .„ ........... .... 

Przyjmuje od r . 1-J t 5- 5' wiccz. Od r .a do 4 I od 6 d<> ł w„ w nlelłz. od 9-t p. p. 
Niedziele I hvleta ,_IZ w poL Panie pnyj••je kobicla • IU.... POLU>A I sł. 

UL. PIOTRKOWSKA f9. I 
~:;d H. HAMMER. 

I O. B I E C E i C ITŻY 
Dr PkA.POaT 

ODAASKA 9S, teł. 178-37, 
PRZYJMUJE OD I oo • wu;cz. 

akuszer-ginekolog 
GDAŃSKA 11 (róg 11 Listopada). 

telefon 128-39. 
Przyjmuje od godz. 4 - 7 wiec.z. 

w LeczalCJ Z O I ~ R S K A 24. od 10-1 IMl. D d NJTECKJ 
. Dr ••• EDWARD REICHER r me 

SfeC11i1 chorób 11100.. wawycn 1 lek„aJn ~ llróre. wea1tyczae I mocaoplclowe. 
Leczłft)e promt..wnt Rtatir-. ' NA W ROT 3Z, front 1 _piętro. Tel. 213-18. 

POt.UDNIOWA 2'. til •t-łl przyt111uJe od S - 0.30 r. od 5.30 - I w. 
przytmufe od a - 11 rano I od 5 _:_ a wlecz. ~ niedziele I jwięta od O - 12 w ,ot. 

wszystkićh. · Wisła - Prut, gdy sama Wis~a iest nicuregu 
Sprawozdawczyni senatorka Szelągowska lowana. Mów~a uważa, że problem jest ta~ 

omówiła budżet emerytur i zaopatrzeń. Po wielki, że celowym uyloby utworzenie . genc­
przedistawieniu głównych cyfr tej części bf.!~· ralnej dyrekc.ii regulacji rzek, która miałaby 
żetu sprawozdawczyni podlkreśla, że przebija ~ tałe fundusze, płyną.ce z opłat drcgowych . 
się w prl'liminarzu dążność do popra';VY po- Mówca zwraca si ę z apelem, aby problem r<;:-. 
łożenia emerytów, ktorych za.opatrzenie prze gutacji Wisły i w OJ?óle regulacji rzek był tak 
ciętnie pozostaje poniżei poziomu kosztów samo traktowany jak sprawa Gdyni czy· 
egzystencji. C.O,P„ bo na to zasługuje (oklaski). . 

Sprawozdawca sen. Wolf szczegółowo Sen. Pr~edpelski zazna~la, ż~ poni.ew'!ż 
przedstawia poszczególne pozycie budżetu b.ttdo?'a dro~ wodnych oqh~zona. 1est na , d.zię 
rent inwalidzkkh i oświadcza, że ko111lsja s1ą.tk1 lat, .więc tym bar<lzie1 pow111na byc 1ak 
Senatu uznała preliminowane kwoty za słusz· nn1Nedz~1 ro70oczet:i. . . . . 
ne Drogi wodne najlep1e1 spełniai<i postulat 

· Następnie na porządek obrad wszedł bud- ob.ronnoś~i, bowi~m ~ajtrudnieisze są do 
żet mini.sterstwa poczt i telegrafów. zniszczenia w czasie wo1ny. 

Sprawozdawca sen. Przedpełski: Przy roz PRZE!\{óWIENIE MIN. ULRYCHA. 
patrywaniu budżetu Min. P. i T. trzeba przy. Nastepnie zabrał głos pan minister kOm~-
jąć załotenie, że ministerstwo to po przez ną<a~fl Uirych, kt~ry ':11 obszernym przemo~ 
swo.ie agendv ma być przedsiębiorstwem do- w1cn1u m. in. powtedz!ał :. 
chodowym _-, Naczelnym z_agact.niemell) pro.blemu ~od: 

Budżet Ministerstwa ·Komunikacji. przed- !'lego w ~olsce. Jest regula~1a Wisły, W!sły· ! 
stawił sprawozdawca sen. Mlkłaazewllkł: Za- Jeszcze raz Wisły (oklaski). To . m.gs1 byc 
gadnienie komunikacji w Polsce ma spec.ial: kaąon ob.ow1ązu1ący całe P<:Jkolei:i 1 ~, ?'szy­
ny charakter. "Komunikac'.ia kolejowa jest in- stkie. k.-0l~1ne rządy· t wszy.stlk1ch mm!slr-9w ko 
sfytucją, która słuty celom ogólnej · polityk[ "1:Ułllkacjr w s~częgóinośc1. Jest to .1~gg_ak ro 
gospodarczej państwa, w polityce interwen- bota. bardzo ntepcpuilrna, bo przec1ez lat,a 
cyjncj. l będzie ona trwał~. Jest to ro~ota dług?.f?lo­

S?rawozdawca przechodzi z kolei do za- wa .. Trzeba na n1;i c~a~u całe1 ~eneraq1 1 ~ą 
gadmenia dró~ .kołowych w Polsce. dzę Jednak że w na1bliższ~h lata~h będz~e 

Komuni1kac1a wodna w P<>lsce znajduje ona planowo ł we wzmaga1ącym się tempie 
się w stanie r~pac.złiwym. · w)"kona·na. . 

Przechodząc oo !komunikacji kolejowej . Na !Ym zamknię!? obrady. Na~tępne po­
stwierdza sprawozdawca olbrzymie zaległo- siedzenie Sen~tu d7.is o godz. 9-ei rano. Na 
ści w dziedzinie odnawiania torowisk i tabo- porządku dziennym budżet M1111sterstwa 
ru. Spraw Wewn~trznych. 

Dziedziną, w której Polska ma znakomite 

1910 # E D K A_H 1939 
FabP7lr• w6ak6w dsfeeięcyeb, 1alkowyell, mebli 

łdasnye„, lytew ł ez~łeł r owerowych 

I DW AllłDA lłl•DEllłll\AllA 
lłKllÓTCE OT~tll..f T ; ~t~; AF A BRYCZNY 
przy ul. P I O I R Il O W S Ił I E J 96 

RADCA STROl'ilć W LODZI. l MUZEA - BIBLIOTEKI - WYSTAWY 
Któż nie zna bodaj. ze słyszenia te~ ~tar MIEJSKA BinLIOTEKA PUBLICZNA (ulica 

szego pana z brzuszkiem, z perłowa szpiLką Andrzeja 14) otwerta dJa publbności codziennie, 
w staromodnym k_rawacie? Któż nie słuchał prócz niedziel 1 świtt, od 1. 10 do 21, w soboty 
z. ~g?<i~Ym uśmiechem aktualnych zagac1- od „ 111 d6 19. 

Dr W. BAllł:KA w niedziele I jwięta od D - 12 w poł. 

SI E N KIE W 1 CZ A 52, róg Nawrotu „ ..... 

men . zyc10wych roz~rząsany.th przez pana MUZEUM PAMIĄTEK MARSZALKA PILSUU. 
Stron.et~? Nadatza się okaz1a zobaczenia w SK.IEGO (111. Piłeudskie10 19) otwarte dla publicz­
Ło·dz1 1uż. 11 marca, t. i. w_ sobote w sali ności w grupa~h (do 15 Mób) we wtorki, czwartki 

Dr J. N •DEL Domu śpiewaków (Ul. 11 Ll-stopada 21 ) o i ao!Joty, dla pojedyńczych 01ób ·-w niedziele od '°' godz. 20.39 ~as koncertu rozrywkowego 1• 9 do 3. Wetw 20 Jro11zy; -w grupach - po 5 gr 
AKUSZl!R·OINEKOLoe !(oła Przy1~c1ół Harcerstwa przy R;im'nazjU<m od 06()by. Wycieczki można zgłaszać telefo11iczn;e CHOROBY SKóRNE I WENERYCZNE 

T elefon 194-03. 
Przyjmuje kobiety f dzieci od g. 9-7.30 wiecz. 

... -..i. 

PAULINA LEWI 
Specl· dlorót. •~ł9C7Cll I alluszerf• 

SROUMIEJSKA 28 tel. 240-10 
przyJmuJe o4 11-1 I od 4-a wlecs. 

Dr ł.AGUnOWSKI 
Specjalista chor&b weDef'1HDy«"lll, aeu..bsycla i a\łr. 

uych. (Gabinet roentgene • lwiatłolecmlca7) 
PIOTRJ<oWSKA 70, tel. 181-83. 
Od 8- 10, 1-2.30 l 6-9 "!N. w św. 10-1. 

•• TAUBENHAUS 
AKUSZf!R • OINf!KOLOO 

Prolm11Je od s. 1-10 raao I 4- 8 wlec%. 
ZGIERSKA l t. Telefon 246-09. 

Dr HELLER 
~~ „rA 1NMf'1c•·• aoaepłdew,di i ak6rnych 
TRAUGtJTI'A 8, tel. 179-89, 
Prs7jlnj. ed Io 1-n I „ 4.-ł wleca., w ale•iicle 

ł ...... e41olt-11w,.L 

Dr a e• M. RUNDSZT A.JN •.. „„ l .,..., kobiece 

POMOltSKA 7. Tel. 127-84 

PrąJmufe od r. a- 10 r ł od 4-ł w. 
Przyelaotlaia Weaeielorieua Dr. meclycyny 

cho;pe~j~~c==~n:!'6k:.Jet~~. LUDWIK BORUCROWICZ 
Czynna cd 9- 21. Panie przyjm. lek.-kob1eła WóLCZAŃSKA NR. 37 (6-go Sierpnia 9) 
l-"IOTRKOWSKA 88, tel 143-i3. , telefon 152-68. 

P OR A DA I ZL Przyjmuje codziennie Cd 6 - 8 wiecz. 
w niedzielę i święta od 12 - 1 po poł. 

POWRóClt. im. Ko perm ka. Barbara Kostrzewska i Mie- 1 nr 191-96 w godz. od 10 do 12 u kierownika mu 

I a "'DRZEJA 4 T I f 228-92 czysław Saledki oraz or.kiestra Zawodowego ieum p Ajneokla. 
U ' IV'! • e e ' Związku Muzyków Chrześcijan wysł ią w XWEUM HISTORll I SZTUKI im. BARTO· 
przyjmuje od 10 - 12 i od 4 - 8 wiecz. części r_nuzycznej tej miłej ~ui~rezy, p.~t~ńć SZEWICZOW I WYST.lWA DARÓW KAROLA 

I 
w_y,głos1 aktualne przemów1eme o skalłtingu. EISERTA (Plac Wolności l) dostępne dla puhlit:z . 

Dr G I K b PierwSZ<J część koncerru będzie traMmiło- ·noiei w &rody, ~wllf'tld, 1oboty i niedziela od go­• us aw o n ~ana przez Rozgłośnie Łódzka Połskiego· Ra- dnay 10 do 3. med d1a na wszystkie stacje polskie, MUZEUM PRZYRODNICZE (Park Sienkiew1-
Specjalltta aku-. słoclr.olo• Dl.._Lt :łft) o~e w dni pow1zednie od g. 10 do 3, w me. 

UL. PIŁSUDSKIEGO 51, tel. 170-03. . iu~lfł;.• 0tT~J~~1'~fczNE (Piotrkowska 
Pra1j•11J• ff • ł-10 ł ed ł-ł wł-. nr 104) csynne coda:iennie od 1. 1-0 do 3. 

SAtON SZTUK PIĘKNYCH KAROLA E!llDE. ttOJA HARZECZOłlA SZUKASZ zadowolenia ~ sr..cześoia - mik>ścl 
- zdrowia?? Napisz zaru date urodzenia fe­
nomena~·nemu doradcy tycia Jasnowi<howi Prof. 
Dżami, Kraków, Urzednicza 4Z/Z6. Skrytka 169. 

NIE ZAŁĄCZAC znaczków. Nowe tycie-dobro· 
byt osiągniesz nadsyłając datę urodzenia. Adre­
sować: Stu<lio ,,Paldini" Kraków, Tomasza, 
skrytka 652. 

PLACE budowlane wypnedale. lnf<>rmacle w 
Stokach, przy dworze oraz tódt, Sienkiewicza 
nr 89, m . .5 od 4-ej pit polu.dniu, 

s.KLe? spożywczy, dobrze prospentflłcy, do I -
~pnedania. Biegańskiego 30 (Julianów). 

lubi idy f eate~ dobrze Ol(oloe7, 01i~· 
a•m to przy pomoey mydła do r oleala 

PIXIN . 

PDmK i [lmlf ( 

GO, ul. Nawrot 8, tel. 153-55. . 
WtSTAW.A STOW. PLASTYK.ów .,SZKOł,Y 

WARSZAWSKIEJ" oru EUGENII ' RÓŻAŃSKIEJ. 
JERZEGO w'OtFF A i STANISŁAWA ZAL' · . 
SKIEGO w loblu IPS-u. Park Sienkiewicza. 

WYSTAWA OBRAZóW ut .• mal. M. SIEM1:·:­
~IEGO, ul. P iotrko-w.ka 113. 

WYSI'AWA ANTYALKOHOLOWA w gm.a~h.z 
YMCA P.fZY uL Moniu!IZki 4-a otwarta o<l g. 10- 22. 

d j pł LUNA d Wstw beq>łatny. · 
aa 111 yn o nyucHiail PORADNIA UBEZPIE~ZEN.i.vW A w lok!llu 
metal·, 1rebra, platerów, •zyb i fu1ter, Pracowniczego Tow. Oświatowo · . Kuituralnego im. 

St Żeromskiego (SienkJ 4'Wicza 3(5) czynna w po­
POŃCZOCHY - skarpetki poleca pp. Kt!P· nicdziałki od g. 7 do 9 wi&:z. Porady bezpła tnie. 
com . wytwórnia Grzelak i Poradeok1, ł..ó(fź, •••••••••••••• ••• Zawiszy 6. 

o AMERYKI Ra wyslawę 
1 11 Koic:inazko 

p iec - Slerpłeli. 
od zł. 1025,~ 

W ~gons-Lits/Cook 
l.ódź„ ul. P iotrkow•Ji• os. 

POTRZf.BNA naty.chmias t eks.pedientka <lo skle 
j Pil sl)Otywcuco z kaltCją 150 zł. Łagiewnicka. 
· nr 66. '" . · ,.__ . . __ ··· __ 
S. SZABf.>BWSKA zagubiła m::?trykulc, wydaną 
Przez Glmn. C. Waszcn•li;kiei. 

I . 

jffi~BŁłl.'AŁ się doberman brazowy'. Skrzr­
~ana 13. K<>morowski. .., 



~tr. 8. ~CHO„ r • "fr 

. . 

WIAT NA KLISZY FOTOGRAFICZNEJ::· 
łionorowy krzyż harcerski dla ministra 

Ko§cialko""skiego 

Minister Opieki Społecznej M. Kościałkowski przyjął delegację Rady Naczelnej Zwią 
zku Harcerstwa Polskiego w osobach pp. W. Opęchowskiego, j. Sosnowskiego, z. 
Trylskiego, W. Ancewiczówny, M. Wierz biańskiego, S. Rudnickiego i T. Batgielskie 
go, którzy wręczyli Ministrowi honorowy krzyż Z.H.P. z czasów walk o niepodle­
głość. Delegacja przedstawiła również Ministrowi całokształt pracy Związku Harcer 
stwa Polskic!!o. Na zdięciu - moment wręczenia Ministrowi honorowego krzyża har-

cerskiego przez delegację. 
--o Oo---

„Jazda na prawo" w Czfthoslowac:lj. 

Jednym z nielicznych państw europejskich,gdzie jeszcze utrzymał się ruch po lewej 
stronie jezdni jest dotychczas Czechosłowacja. Od 1 maja CzechosłQwacja przechodzi 
n.a ruch prawostronny i obecnie odbywają się już w Pradze próby zapobiegania wy-

--oOo-

Dwa upadki na torzł wgic;j~owgm. 

W drugim dniu wyścigów w Chelt~ham (Anglia) zdarzyły się dwa upadki, j>.rzy 

czym jeden z kani skręcił kark. Na zdjęciu widzimy · moment upadku .dżokeja Ricka­

by na „Miss Brave" oraz dżokeja Rimmela na „Grasskoper". 

100-letoi jubileusz . Wystawa rzezb Zofii Trzcińskiej· Kam ńs ki ej. 
szwedzkiej g mnastyki 

Od 27 lipca do 4 sierpnia odbędzie się w 
Szwecji obchód setnej rocznicy zgonu P. H. 
Linga, twórcy słynnej szwedzkiej gimnasty 
ki. Z tej okazji wypuściła poczta szwedzka 

specjalny znaczek. 

~ 

W londyńskim Hyde Park mały „jeźdzttt'~· 
przygląda się ruchowi porannemu„ 

-------==-=-===~ 

• 

Rezerwiata to nie _tylko b-,. 

ły żołnierz. Ruerw!lila 10 

r6wnłeż żołnierz da!alei­
nw w czasach pracy pokojowef. 
Io tohderz ju!ra w chwili wojny. 
Wszyscy do szeregów ZWlĄZKU 

REiERWISTÓW! 

Dziś, w gmachu Urzędu Wojewódzkiego śląskiego w Katowicach nastąpi otwarde 
zorganizowanej pod protektoratem Marszałka śmigłego-Rydm, zbiorowej wystawy 
rzeźb Zofii Trzcińskiej-Kamińskiej. P. Trzcińska-Kamińska posiada za sobą bo­
gaty dorobek artystyczny, z najwyibtniejszych jej prac należy wymienić Pomnik Ta 
deusza Kościuszki w Poznaniu, „Pomnik Marszałka Piłsudskiego" na UnłWW9)łede 
]. P. w Warszawie, „Pomnik Stefana Czarnieckiego" w Czarncy oraz DeNg łnnych 
prac w kraju i zagranicą. Wystawa katowicka obejmuje rzeźby religijne, hłstorycz 
ne, oraz prace medalierskie w liczbie 76 eksponatów, które dają pehty obraz rozwo 
ju talentu znakomitej rzeźbiarki. Na zdjęciu - jedm z rzeźb Zofii Trzcińskiej-Ka­
mińskiej · wystawionych w Katowicach: Chrystus na krzyżu (po obu stronach krzy-

ża święci w adoracji). 

I ~ Il ... 

• . „ 

Z komitetu porozumienia praaoweąo Polsko - Esloń1kle90 • . 

Poeel Estonii w Warszawie p. min. Markus przyjął w salonach Poselstwa, w obecno­
ści nac:zelnlka Wydziału Prasowego M.S.Z.p. Skiwskiego, Komitet Polski Porozumie· 
~ Prasowego Polsko-Estońskiego. Na zdjęciu - nowoukon$łytuowany Komitet 

. aa (w środku) siedzi po praw~jstronie naczelnik Skiwski. · 
l 
POirozumienła Prasowego Polsko-Estońskiego u ministra Markusa. Obok min. MarkU 

„ .<I •• :: 

~--...-------~--- .. . . . 
Psla 'primadonn-a. JubilfDSZ luf:gng l'lcssal. 

I 

Ufryzowany piesek rasy „Yorkshire Ter- W sali Filbamtonii ~arszawskiej odbyta się wcz~j ur~zystość jubileuszowa dla 
rier" otrzy~ł pierwszą nagrodę na psiej uc~zema 30-le~J PC:-CY ~ceni~zneJ J>?PU!~eJ .. arstytk1 scen stołecznych. Zasłużo. 

wystawie w Nowym Jorku. MJ artystce złozono wiele zyczen, m. ut. 1m.1emem alrtorów polskich prezes Z.A.S.P. 
· p. Sliwłcki. Na zdjęciu - Lucyna Messal podcms uroczystości jubileuszowej. 

u 
a 

owa.·marynarki wojennej 

pracę tysiącznym rzeszom 
„ Il' : 

' 
" 

bezr ~bołnych. 

, . 




